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Towarzysze Łuckiewicz,

Prystypa i Paszczuk
Wobec reklamy, jak? w ostatnich cza­

sach uzyskały lepkie paluszki posła komuni­
stycznego, Andrija Paszczuka, warto przy­
pomnieć opinji publicznej życiorys nietylko 
tego „suwerena*, lecz również dwu innych 
i najlepszych jego kamratów, t. j. Marka Łuc- 
kiewicza i Tomasza Prystupy. Wszyscy wy­
mienieni stanowi? nierozłączną trójcę „ide­
ową", która w r. 1922 wprost ze skromnych 
nauczycieli ludowych i skrobi pi órków sado­
wych trafiła do Sejmu.

Tom isz Łuck ewicz już w r. 1923, w 4 
miesiące po ukonstytuowaniu się dzisiejszego 
Sejmu, walał przenieść się na bardziej wdzię­
czny teren pracy komunistycznej, gdyż chwy­
cony na gorącym uczynku agitacji bolsze­
wickiej, umyka do Sowietów.

Towarzysz Prystupa, ongiś młodszy 
kancelista w sądzie okręgowym w Łucku, po 
procesie Włodzimierskim, przewąchując pis­
mo nosem, również uważa za bardziej wska­
zaną jaknajszybszą, choć niezbyt legalną, 
wyprowadzkę do Sowietów przez t. zw. zie­
loną granicę pod Korcem na Wołyniu.

Jedynie i wyłącznie towarzysz Andr j 
Paszczuk dłuższy czas tuła się po Kanadzie, 
następnie przez pewien przeciąg czasu za­
mieszkuje w Gdańsku, wreszcie... znika, a 
jak głoszą złośliwi, wraz z nim w przyspie- 
szonetn tempie „wyjeżdża" 25 000 ukradzio­
nych dolarów.

Rodzi się mimowoli pytanie, dlaczego 
Iow. Paszczuk vel Paszczoka tak się różni 
od innych członków tego nierozerwalnego, 
bolszewickiego trójkąta?

Dzieje posła Paszczuka są nader uroz­
maicone.

We wczesnej młodości, jako mieszkaniec 
pow. łuckiego, pasał bydło ojcowskie. Na­
stępnie w miejscowej szkółce wiejskiej tyle 
posiadł wiadomości, iż w okresie wielkiej re­
wolucji rosyjskiej urasta do „rozmiarów* 
wielkiego działacza rewolucyjnego. Wpraw­
dzie już wówczas, jak twierdzą złośliwi, nie­
co poślizgnęła się nóżka przyszłemu p. po­
słowi, gdyż fama głosi o jakiejś tam parze 
ukradzii nych koników. Nasternie w okres-e 
wsze kich możliwych niemożliwości tow. An- 
drij Paszczuk zostaje „nauczycielem ludo­
wym" na Wołyniu, z którego to stanowiska 
nader vbko jest usunięty nie tyle nawet ze 
wzg u na lojalny stosunek do państwa 
polsk.ego, ile z powodu absolutu:go braku 
kwelifikacji. Cóż wobec tego miał czyn ć 
trybun ludowy? Tow. Audrij Paszczuk zo­
staje sekretarzem ruskiej „Poświty" oraz w 
dalszym ci°'”' racuje" w umiłowanym ko- 
m-iniźnre 11' ;n nie wyjaśniła tego jesz­
cze, ale na Woleniu po dziś dzień błąkają się 
echa, j V'bv przed samami wyborami d 
Sejmu i Senatu w r. 1922 wymieniony tow. 
wraz z obydwoma kobgami miał zgłosić się 
do jednego z nrnisrferjów. proponując „od­
danie sie sł--'”V'e polskiej" ze skromno na 
ówe ' sumę po 50 miljonów mkp.
od Wć v. Wvbranv do Sejmu tow. 
Paszczuk • bko dochodzi do norozumien*a 
z jednvm z k:errwnrkńv band dywersyjnych, 
r^s cvm w Ś’nv’n?e na f-r^n-e sowiec­
kim, który zaprzęga go do czynnej akcji dy- 
wersyjno-bandyckiej na Wołyniu. Długi sze­
reg procesów komunistycznych w sądach 
okręgowych w Łucku i w Równem oraz w 
sądach w Małopolsce Wschodniej świadczy, 
iż w tym okresie poseł Paszczuk nie pobierał 
pieniędzy, nie dając za to wzamian ekwiwa­
lentu pracv bolszewickiej. Z górą 10 wnios­
ków prokuratorskich bezskutecznie domaga 
się od Sejmu wydania poselskiego bolszcw- 
ka. Bezskutecznie!

Jak reaguje na to poseł Paszczuk?
Tow. „suweren**, w tempie równomier­

nie przyśpieszonym tyjąc na pieniądzach bol­
szewickich, przejmuje wszelkie możliwe za­
sady „burżuazyjnego trybu życia**. Wśród 
ruskiej braci poselskiej na Wołyniu niemasz 
większego eleganta od niego. Koronkowe 
chustki, garnitury od pierwszorzędnych kra­
wców, brylantowe pierścienie, jedwabne pi­
jamy i złote wykałaczki — oto „garderobia­
ny inwentarz" wręga burżuazji.

Jednocześnie t< w. Paszczuk nab era ró­
wnież europejskich ferm towarzyskich. Jego

Termin wyborów do ciał ustawodawczych
prawdopodobnie 26 lutego, do
marca 1928

Wyboru do Sejmu odbędą się
senatu — 4

Warszawa. 13 11. (wł). W dniu 10 
bm. odbyła się narada rządu w sprawie wy 
borów do trzeciego Sejmu.

W narodzie uczestniczyli dyrektorowie 
departamentów zainteresowanych res rtów.

Termin wyborów do Sejmu wyznaczony 
został na łuty 1928 roku Ściśli datę użal ż 
niono od dekretu Prezydenta Rzpłitcj, roz-

Dwa sanacyjne bloki wyborcze?
W Sejmie kolportuj pogłoski o zmianie na stanów, premjeraj
P. premjer pożegna się z posłami na jeszcze jednem posledze 

niu Sejmu?
Warszawa. 13. 11. (wł). W koł.-ch 

politycznych poświęcają wiele uwagi ro wa 
żanioni na temat techniki, przy której pomo­
cy obóz sanacyjny będzie chciał zyskać jakie 
takie sukcesy wyborcze przy wyborach do *jo 
wego sejmu.

Zaznaczyć należy, że w łonie sanacji wa! 
czą ze sobą dwa kierunki, Lwowski związek 
naprawy Rzplifej, skupiaj cv się ok^ło „Dzień 
nika Lwowskiego", pragnąłby pójść do wy 
borów razem z ziemiaństwem k nserwatyw 
no sanacyjnem. Natomiast tzw Klub Pracy 
oraz centrala Związku naprawy Rzeczypospo 
litej, celem nie nadawania blokowi charaktt 
ru konserwatywnego i zachowania char.ik 
teru lewicowego, pragnie, aby sanacyjne zic 
miaństwo poszło do wyborów osobno, obie 
cując mu pmc finansową i organizacyjną 
Nie jest wykluczone że sprawa ułoży się o 

statecznie w ten sposób, że sanacja pój 
dzie pod dwoma sztandarami do wyborów 
jeden blok pod auspicjami ptemjera Piłsud­
skiego osobiście, drugi zaś blok pod auspi 
cjami wicepremjera Bartla. W tym drugim 
bloku znalazłby się Klub pracy, Stronnictwo 
chłopskie i grupa senatora Bojki.

W związku z tym całym bigosem przed 
wyborczym krążą, mimo zaprzeczeń z kó’ 
oficjalnych, pogłoski o przypuszczalnej re­
konstrukcji gabinetu w tym sensie, iż ustąpi 
liby ministrowie konserwatywni Meyszto­
wicz i Niezabyb wski (?) Do p g’os k tych 
należy ustosunkować sie z pewną rezerwą 
tem więcej, że są one tylko jed-m z odmian 
wielu pogłosek, krążących na ten temat. I

Wybory dp sejmu gdańskiego
Polacy zdobyli 3 mandatów

Gdańsk. 13 11. (Pat) W dniu dz-- 
sieirn od g<~dz: 9 rano do 6 wieczorem 
odbyły się wybory do sejmu gdui-ki go. U- 
dział wyborców 1 głosowaniu bvl bardzo 
silny dzięki niezwykle wytężonej akcji upra­
wianej przez wszystkie stronnictwa. Do za 
kłócenia spoko ju nigdzie dotąd nie doszło.

. Gdańsk 13. 11 (Pat). Do godziny 
23.45 znane byłv wyniki r-yborów do sejmu 
gdańskiego z 270 okręgów. 1 lista rentje- 
rów otrzymała 595 gl, 2 — 89, 3 mieszczań 
skie zjednoczenie pracy — 3,769, 4 part ja

stosunek do władz cechuje daleko idącą wy- 
kwintneść, gdyż — jak stwierdza przebieg 
jednego z procesów komunistycznych w 
Łucku — tow. Paszczuk... nie waha się oso­
biście wypłacać po 100 zł za mordowanie 
konfidentów policji. Tow. Paszczuk również 
„europejskich" środków używa do powię­
kszenia osobistego’mająteczku. Aby tego sa­
mego procesu stwierdzają, że artyzm i zręcz­
ność w tym względzie poseł Paszczuk po­
suwa tak daleko, że potrafi kierowanym 
przez siebie bandom dywersyjnym sprzeda- 
dać rewolwery, zrabowane przez tychże 
opryszków. Oczywiście partyjna gotówecz- 
ka z tego źródła płynąca zasila kieszonkę 
posła | 

wiązującego obecny Sejm.
Wybory odbędą się prawdopodobnie w 

dniu 26 lutego, w ostatnią niedzielę tego 
miesiąca.

Wojewodowie otrzymają w tej sprawie 
szczegółowe instrukcje.

Wybory do Senatu odbędą się tydzień 
po wyborach do Sejmu, tj. w dniu 4 marca

W kolach sejmowych kolportują poglo 
fkę, że rekonstrukcja gabinetu miałaby nasta 
nić przez zmianę na stanowisku premjcra 
Stanowisko to miałby objąć minister Mora 
czeswki, do którego obecny premjer żywi 
zaufanie z tych czasów jeszcze kiedy p. Mo- 
raczewski, jako pierwszy premjer niepodle 
głej Polski, przeprowadził wybory do sejmu 
ustawodawczego.

Warszawa. 13. 11. (wł) W rządzie 
toczą się obecnie iiaradv nad \wb rami do 
izb ustawodawczych. Ustalono termin wybo 
rów na luty 1928 Najprawdopodobniej w-, 
bory do sejmu odbędą się 26 lutego, do st 
natu zaś 4 marca. Ścisła data jest uzależniona 
od daty wydania rozporządzenia prezydenta 
Rzplitej o rozwiązaniu obecnego sejmu 
Dziś w Selmie kolportowano podlesie?, że 
odbędzie się jeszcze jedno posiedzenie sej­
mu, na którem premjer Piłsudski ma zamiar 
pożegnać się z skin em, wygłaszając odpo­
wiednie przemówienie.

Wars z a w a. 13 11. (wł). J k wiado 
mo, w dniu wczorais7vm w związku z świę 
tem naredowem cdbvl sie raut na Zamka 
wydany przez Pana Prezydenta Pzplilej. Jak 
cpowiadajn uczestnicy, przedmiotem ożvwio 
nvch komentarzy była dlużs7a rozmowa p 
nrcmjera Piłsudskiego z pos’em niemieckim 
Rauscherem. która — j k sadza — dotyczyła 
rozpoczynających się rokowań polsko nie­
mieckich o zawarcie traktatu handlowego 

właścicieli domów 1 310, 5 blok narodowy 
520; 6 niem. gdańska partja lud. Dlawiera 
7219: 7 niem. liberali 6173; 8 niem. partja 
stanu średniego 1010: 9 niem. nacjonaliści 
3r429; 10 niem. socmlna partja 2018; 11 
rob. zawód. 1458: 12 komuniści 10831; 13 
lokatorzy i wierzyciele q291 ■ 14 niem. partja 
narodowo liberalna 7293; 15 niem. socjalno 
narodowi 1376; 16 Loa^y 5475 (odpowiada 
(n 4—5 mandatom); 17 socjal demokraci 
56026, 18 p-'rf;a gospod. 1540; 19 niem. kat 
centrum 23807.

Wobec wymienionych zwyczajów i na­
wyków tow. Paszczuka zrozumiałem staje 
sie dlaczego nie chciał podzielić losu ex-koie- 
gów: Łuszkiewicza i Prystupy, przyzwycza­
jony do dobrych manier, otrzaskany z wy­
kwintnym trybem życia, miał małe szanse po­
wodzenia w „demokratycznej** Rosji. Jak 
złośliwi twierdzą — ponoć przyszłość tow. 
Paszczuka jest zapewniona, gdyż zdefratido- 
wane przezeń ostatnio 25 000 dolarów mialv 
mu posłużyć, jako ostatnia rata do zapłaty z.i 
należność za majątećzek ziemski, który srbe 
tow. Paszczuk zafundował w czasie ostatnie­
go pobytu w Kanadzie.

Jan Cichy.

25-lecic Z. Z. P.
Poznań. 13. 11. (Pat). Dziś odbył elf 

w Poznaniu uroczysty obchód 25 lecia ist­
nienia i działalności Zjednoczenia Zawodo­
wego Polskiego. Po nabożeństwie w kate 
drze uczestnicy uroczystości w liczbie 3,000 
osób, w tem delegaci z innych dzielnic Poł 
ki, ruszyli pochodem przez miasto na teren 

Targu Poznańskiego, gdzie w hali maszyn 
dbyla się akademja. Program akadeniji wy 

pełniły przemówienia i produkcje artystyczne.

Paszportu stanieją
Warszawa. 14. 11. (A W). Min

■nraw zagr. zwróciło sie do min. skarbu w 
•nrawie obniżenia opł?ł naszportowych na 
yyjazd zagranicę. Decyzja min skarbu w tej 
•irawie spodziewana jest w dniach najbliż 
•zych. Opłaty wynosiłyby za paszport na 

miesiąc 25 zł.

Szczęście w nieszczęściu
Katowice. 13. 11. (AW). Wczoraj 

no południu samolot pasażerski „Ciona** ty- 
3u Farman kursujący na przestrzeni War 
izawa—Praga skutkiem defektu motoru zmu 
izony bvł do ładowania w pobliżu miejsco 
•vcści Nieder Śa.lzbrun na Dolnym Śląsku, 
lodowanie mogło było pociągnąć za sobą 
katastrofę, gdyż pilot z powodu mgłv i pa 
nujacej zawiei śnieżnej stracił orjentację 1 
wylądował ra polu pa rozmokłym urmicie.

Przy lądowaniu skrzydła aparatu zostały 
poważnie uszkodzone, sam pilot zaś Reiman 
zdołał się uratować przez wyskoczenie z sa 
rnolotu, skutkiem czego odniósł lżejsze obra 
żenią.

Za szczególnie szczęśliwy przypodek, 
'ależy prczvfać. że samolot zdołał wvl.'»do 
wać tu przed przewodami elcktrycznemi o 
wys^kiem napięciu kolei elektrycznej, w razie 
bowiem gdyby samolot zetknął się z prze 
wodami i zerwał je. nilot po dóslby śmierć 
<ia miejscu rażony prądem elektrycznem.

Pilota poszwankowanego przewieziono 
do 97nitala. aparat został zab?/pi’c onv i 
prawdopodobnie po zmontowaniu odesłany 
'cstanie koleją.

Straszna katastrofa
Gzyms zabił chłopca i 2 konie.

Sambor. 13. 11 (AW). Onogdaj w 
"odzi^ach rannych wydarzyła się tu strasz 
na katastrofa budowlana Na placu fargo 
wym. u stóp jednego z budynków miejskich 
siedziało pa wozie trzech chłopów którzy 
przybyli na targ.

Nagle ninął z budynku ciężki gzyms i 
mzywalił wóz. z ludźmi i końmi. Jeden 2 
•blopów poniósł śmierć na miejscu Z-ibite 

‘eż zostały obydwa konie. Dwaj pozostali 
wieśniacy są ciężko ranni i walczą ze śmicr 
cią.

Komuniści na Kresach
Aresztowanie bandy w Sloniinie.

W' i I n o. (AW), W wyniku cd dłuż­
szego czasu prowadzonego ś'edz.twa policja 
nowogrodzkiego województwa wvkryla 
bandę komunistyczno szpiegowska, grasuję, 

ca na terenie województwa. W związku 
z tem przed paru dniami w Slonimie aresz­
towano 7 głównych kierowników bandy. W 
liczbie aresztowanych jest 5 bialonisinów i 
2 żydów. Jak ustalono członkowie bandy 
hv|i w ko"takcln z komunistami w Grodnie, 
Białymstoku i Wilnie oraz z. władzami bot 
szewickiemi w Mińsku.

Młode Poiki do pracy !
Gboźny m. Inowrocławia zwołuje na 

wtorek 15 na godzinę 8-ę wieczorem do sal 
In hotelu Basta zebranie organizacyjne Mlo 
dych Polek r>rzy Obozie Wielkiej Polski na 
kióre wszystkie narodowo myślęce Polki U 
przejmie zaprasza.

Na zebraniu wtorkowem kandydatki na 
■złonkbde GWP zapoznane zostanę z łdeolo 
gję oraz z ustrojem organizacyjnym Obozu.



Krwawe rozruchy czerwcowe w Inowrocławiu przed sądem
Czwarty dzień rozpraw.

Dalsze przesłuchiwanie Świadków
św. Cz. Orłowski i Switek podczas zeznań 

swoich zaznaczają, że sytuacja policji była bar­
dzo groźna i z napierającego na nią tłumu sły­
szeli okrzyki: precz z policją, precz z burżu- 
azją!

Św. Jabłoński zeznaje co do osk. Koczo­
rowskiego, św. Zagórski zeznaje głównie od- 

)śnle do usłyszanych przez niego z okna kuch- 
in slow podczas wiecu, wypowiedzianych rze- 
' mo przez Głowackiego: my zwarta masa po- 

i.kiniy silę i nie możemy pozwolić steroryzo- 
uać się przez policję.
• ^evi/aJ^ świadkowie Bednarski Ta- 

usz. Wiśniewski Jan, Rzeszewski Kazimierz, 
.uszy poster.

św. Kwiatkowski, posterunkowy, opowia- 
( i, co wie o zajściu aż do chwili, kiedy został

Tb jednodniowej przerwie, t powodu świę­
te urzędowego w piątek, rozpoczął się 4-ty 
dzień rozpraw w sobotę dalszym przesłuchiwa­
niem świadków.

Na aamym wstępie obrońca oskarżonych 
adwoka Majźel wnosi o przesłuchanie całego 
•zeregu nowych świadków.

Przystąniono potem do przeslucliowania 
dalszych świadków. Jako pierwszy z.eznaje św. 
Lehmann Teodor, przodownik policji śledczej.

Św.: Kiedy wszedłem przed rozpoczęciem 
wiecu na salę, zauważyłem, że wnoszono sztan­
dary. Na zapytanie, odpowiedział mi Głowac­
ki, że jjochód będzie prawdopodobnie urzą­
dzony..Na to odrzeldem. że policja jest, w no- 
gotowi u i do pochodu nie dopuści. Zaleciłem 
Uwiadomić telefonicznie policję o zamierzo­
nym pochodzie. Jeszcze przed wiecem, kiedy 
zwróciłem uwagę, że nic ma zezwolenia policji 

urządzenie pochodu, ktoś powiedział, że ,.my 
obecnie nie potrzebujemy zezwolenia policji. 
Ody pochód się rozwinął, ktoś zawołał, że stoi 
policja z najeżonym bagnetem wobec czego 
pochód zmienił kierunek, cześć zaś pochodu 
oderwała się i szła ulicą Dworcową. Idąc razem 
7 tą czcścią, słyszałem, gdy ktoś mówił że 
policjantów należy powrozami powiązać. Gdy 
doszedłem do Banku Ludowego, pochód ata 
I "wal poilcję. z tyłów, oderwanych poprzed­
nio od pochodu, słyszałem okrzyki pod adre­
sem po icji. poczem poprosiłem wojsko o po- 
•tSaljr :rakcie roŁmowy telefonicznej, padly

Przew. . Co pan wie o poufnem posiedze­
niu zarządu?
poch-kT W PIZ<-‘ddzień wieca uchwalony był 

Przew. do osk. Głowackiego: Czy pan nie 
u.ed.ial, że pochód się odbędzie? Y ’ 

IH-7P, • nvaci‘: bvl opowiedziany
*'“/Pft-"ysląlem, « p<x-h <1 san 
inp rcz.jdzte. Imałem wplyn:,ic na uspokojenie 
mas, .eez pon uważ poch M byl zapowiedziany 
przez posła, dumy były już podniecone. V 
hvl„,Qi,!kĆai'"1 ■Dvlo"sk' do świadka: Coby 

iak5 “i ,:dyby, i’an Przodownik podoi.- 
iam. m- k:"Z<'"' 'ISll0Wal wysRiPit' z nsp.ika-

Sw.: Zostałbym ia pewno wyśmiany 
. ■ u nastypuje jeszcze cały szereg pytań Na 

kałżnńJ’1 ■’IZL'i 0i:i!K-za1'v. czy był kto z os- 
Kaizmydi bity przez policję? 
skar-ÓY 7*CKika™)nV'1' się n.e 
ariykńlii 4 o ■'' ’ i P“ ukazaniu sie
n„'m „, ■ ‘:n,kl' wa|sra«skini o rzeko".
Bzhf1 "ad “Skarżonymi po-
d ' ' Ó’ckl' że tak 'L-likatnegó Lb-
diodzema >ie poK-ji z nim. jeszcze nie widział 

nda,,,.. ........... czy w ^Ziisit
i niowa o jakieniś napadzie pla- 

• z.ęs.i.imi z innej strony przeciw 
k > tem. że fabrykowano rzeko- 
onibyt.) że Bednarski miał fabry- 

■<umowe(!), że weże te składano 
n.tmiewit za,_ że rzekome boj ówki 

dr. Znaniecki, odpowiada 
• "‘■ ił* łochodzeń nie było

r'-dÓH *v“'szy przod Po|i-i'", '..Z l) ?<Kll/a3 '■'■iwa był poza
■ I SHlztal pozntej na .zde .Mikołaj™s'-i.-. 
rvm ■P<TI"'h Szt'dl pot-ni ra.
/.u z Jo .„jasła. Potem świadek ojW.
s/. im P' Zl'Z 5lcl’ic l’rzt'bieg pierw-
ezego uit.ircia tłumu na policje

-W Sl“«™ski zezna ć, że" formowaniem 
l.A.lodu zajmował sic osk. Dziedzic, i że w 
i, r E"n! i ' lll,p;e™'sz,sR“ "Starcia tłumu na 
( , : ’.‘.al aa ■■diodnil.ii i widział, jak

imin.lant pobejt wystfinil z kordonu, wzni d 
h 1 do ci., v j wołał: Panowie nie macie ze- 

",a. i,och, ’d ,n""’ jednak pchał 
yx.d, wydane okrzyki na policji'. Przednia 
l.-rsc ptKhodn przemocą przedzierała ?ie prze- 
kordon. Kto mia| przc(l sobl, naj;..?0'n f0 
7 o"rtU- ,przcd7icr’' Sie w Ince przez kordon 
/ lurmi jdtjrrtro z ul. Dworcowej ku kordono 
' . policji świadek również słyszał okrzyki pój. 

a naprzód 1 ‘
' 9zy,pan przy przybyciu na sale wi­

dzie? zdradzai?ceKo. że pochód sic oeibę-

Sw : Zauważyłem transparenty, a kiedy 
awracaletn uwairr że niema pozwolenia na po­
dlał. kłos powiedział, że pochód sie odbędzie 
-• i wzruszył ramionami.

Sw. Pastuszak, starszy przodownik poi 
U. z Poznania zeznaje miodzy in , że przy ob 
Mukaniu ogrodów przylegających do ul So­
lankowej znaleziono sztylet i sztaby Żelazn?

v jeszcze me widział
dochodzeń lX’"^..!!r?kllra!ora'. czy w czasie 

mo masowo Lo­
kowa • vcże 
w aotece Au.
• rgc izować miał 
L-* ’< k, że o r,-nj
mou \

’.IS

katem.

Całkiem słusznie!
W ,Dzienniku Personalnym" Mlnls.ersrwa 

ńpraw WoMcowych nr. zs br. znajdujemy tak, 
pozycję:

Na podstawie świadectw urodzenia prostuje 
tezwhka f Imiona:

por. lekarza Ganca Tadeusza (ej kadra ofle. 
®. adrowla zo szpitala wojskowego w Kielcacn 

na ..Dawld“.
ppor. rezerwy plek, Rosenthala Ignacego 19 

na i „Rosentlial Ignacy6 na ..Rozental Izaak"
Pf>or. rez. plek. Rosenblatta Jana 10 b, san z 

^Koterhlatt Jan na ..Roscnblat Jona Boruch".
PPor. rez. plek. Krauze Henryka Clnlma 10 

K tan. r. Henryk Obalm" na „Chalm"
Bardzo pleknlel Galkiem słusznie! Ale tu to 

»klch nlesprostowauych Tadeuszów, Hen 
yktiw, Ignacych i Si; n\l:iwów obraca się wśród 
Doteeae/istwa polsklcgol

u b

I

pobity Gdy go rannego prowadzono, słyszał 
jak osie. Kaźmierski mówił te słowa: Czekajcie, 
my wam oczy będziemy wypalać!

Przew.: W jaki sposób został pan pobity?
Św.: Kiedy kordon policji się cofał, podą­

żyłem na pomoc posterunkowemu Chehninia 
kowi, któremu wydzierano karabin. Napastni­
kowi wydarłem karabin, Chcłniiniak cofnął sie 
do kordonu, ja zaś zostałem przez tłum okrą­
żony i począłem nawoływać do rozejścia się, 
a doszedłszy do Banku Ludowego, ktoś ude­
rzy! mnie z tylu w głowę, ktoś chwycił mme 
pod gardło, ktoś zatykał mi rąką usta, bo wo­
łałem o pomoc.

Na zeznaniach św. Kwiatkowskiego roz­
prawy przerwano o godz. 4-łej popol.

Dzisiaj w poniedziałek. 5-ty dzień rozpraw, 
przesłuchiwanie dalszych świadków.

Dzienniki iiacjonallsfyczno wllajfl le do 
iczienia z zadowi leniem i radości;:, oświad 

czając, że nareszcie Rz^d Rzeszy zdecydował 
się wystąpić przeciwko niegodnym synom 
ojczyzny.

Natomiast Berliner Tageblatt oświadcza 
że jest rzecz# wątpliwy aby osiągnięto jaki 
kolwiek cel przez wytaczanie sprawy o zdra 
dę stanu Państwa członkom wydawnictwa 
Menschheit. Jeżeli artykuły jego i oskarżenia 
wrócone pod adresem Reischweliry, sa ire 
rawdziwe, to w takim razie nie można go 
skarżać o zdradę tajemnic Stanu, natomiast 

eżeli oskarżenia te są prawdziwe, to rząd 
■'.czyniłby lepiej, pociągając do odpowie. 
■Izialiiości tych, którzy zagrażają sytuacji za 
'ironicznej Rzcnzy przez swoje nielegalre 
nachinacje; aniżeli prześladując treli, którzy 
e machinacje wykryli.

Poznań w obliczu Powszechnej Wystawy 
krajowej wr. 1828

Wielka konierencja dziennikarska p. w. M.
(Od spwjanlego wysłannika „Dziennika Kują Wskicgo").

szańcu i trzymać straż wszelkiego dobra Naj­
jaśniejszej Rzeczypospolitej, temu zbędnem jest 

i wskazywać jego obowiązki. Odnajdzie je sam 
. i raz jeszcze spełni zaszczytną rolę żołnierza, 

któremu także jest powierzona piecza o honor 
polskiego domu. — W przekonaniu, żę dzienni­
karstwo polskie wysokie swe posłannictwo go­
dnie nosi i zadania swoje chlubnie pełni, witam 
Panów serdecznie, polecając gorąco Ich woli 
i rozumowi naszą pracę około możliwie naj­
doskonalszego zorganizowania Powszechnej 
Wystawy Krajowej.

Przemówienie p. prezydenta Ratajskiego 
doskonale ilustruje ważność rozpoczętego dzie­
ła. Dalej specjalne referaty wygłosili pp.: b. wo­
jewoda dr. Wachowiak p. t. „W obliczu wiel­
kiego zadania", dyrektor St. Sainulski p. t ..Go­
spodarcze znaczenie wystaw", dr. Waschko p. I. 
„Współdziałanie prasy z Wystawą", dyr. Miko­
łajczak p. t. „Zagadnienie finansowe Wystawy" 
i architekt Muller p. t „Architektoniczne roz­
wiązanie planu zabudowy. Wszystkie powyższe 
referaty ukażą sic kolejno w naszem piśmie. 
W konferencji wziął również udział reprezen­
tant rządu w osobie p. dra Wcisło.

O godz. 1 min. 30 uczestnicy konferencji 
po zwiedzeniu przepięknych sal Ratusza, udali 
się do gmachu administracyjnego Wystawy, 
skąd, po obejrzeniu planów architektonicznych, 
na teren wystawowy.

Już dziś trzeba powiedzieć, że
że prace na terenach wystawowycłi po­
stępują raźno i że buduje się tam nowe okazałe 
miasto. O projektach budowlanych, które idą o. 
daleko, napiszemy później. W każdym razie 
akcja przygotowawcza do Wystawy, jak było 
widać z bezpośredniego zetknięcia się z pro­
gramem i wstępną realizacja prac, znalazła się 
w doświadczonych rękach. Tutaj trzeba stwier­
dzić. że protektorat nad wystawą objął Prezy­
dent Rzplitej Ignacy Mościcki. Prezesem bono­
wym Wystawy jest premjer Rządu Józef Pił­
sudski, a w skład komitetu wystawowego 
wchodzi 400 najpoważniejszych przedstawicieli 
życia publicznego z całej Polski. Koszta urzą­
dzenia Wystawy oblicza się na 15 000000 zł 
wliczane oczywiście w to kosztów budowy 
gmachów, które zamierza pobudować rząd, sa­
morządy i instytucje. Połowę kosztów przy­
puszczalnie pokryje cale snoleczeństwo, rcsz‘ę 
— dochody z samej Wystawy. Powodzienie 
Wystawy leży w interesie państwa ..Organizo­
wana w 10-lecie niepodległości ma zaświadczyć 
jakeśmy pracowali, tworzyli myśleli. Ma ona 
dać obraz Polski zjednoczonej, nierozerwalnej, 
ożywionej jedną wolą, jednym duchem; ma do­
wieść oh cnym naszego prawa do zajęcia od 
powiedniego miejsca w koncercie państw euro- 
pcjskich, a dla swoich stać się bodźcem do co 
raz świetniejszych czynów".

O godz 16 in. 39 w sali Pafais Royal odbył, 
się obiad dla uczestników konferencji. Tutaj 
poraź drugi przemówił Prezydent Ratajski, 
wznoszcąc okrzyk na cześć Rzeczypospolitej 
Imieniem rządu przemawiał dr. Wcisło, zapew­
niając. że rząd rozumie doniosłość i znaczenie 
Wystawy i dlatego z calem zrozumie­
niem przyczyni się do jej realizacji. Imieniem 
Związku Dziennikarzy przemawia! p. Giżewski 
wiceprezes Związku. Pozatem przemawiali de 
legaci poszczególnych dzielnic. O godz. 7,30 
uczestnicy konferencji udali się na przedstawić 
nia do miejscowych teatrów.

Konferencja zorganizowana była świetnie'

( biegłej soboty na zaproszenie Zarządu 
1 owszechnej Wystawy Krajowej w Poznaniu, 
Zjechało się do grodu Przemysława 00 przed, 
siawi.jcli prasy reprezentujących przeszło 150 
poważnych czasopism w kraju i zagranicą. M. 
in. zauważyliśmy korespondent w: „Kurjcra 
W arszawskicj ,,Kurjera Poznańskiego", 
„Gazety Warszawskiej Porannej-, „Rzeczpo­
spolitej^. .,Kurjcra Ilustrowanego Krakowskie­
go". „Czasu", „Nowej Reformy", „Głosu Na­
rodu", „Polonji". „Dziennika Wileńskiego" itJ 
Zagranicę reprezentował korespondent mos­
kiewskiej „lzwestji", kilku korespondentów 
pism niemieckich, francuskich, czeskich i kores­
pondent włoski. Jawiła się też korespondentka 
pism polskich w Ameryce; ..Dziennik Kujaw­
ski * miał również swojego reprezentanta Ce 
leni zjazdu było poinformowanie prasy o słanie 
prac przygotowawczych do Powszechnej Wy­
stawy Krajowej w Poznaniu w r. 1929, ja< 
również omówienie sposobów, przy pomocy 
których Wystawą możnaby zainteresować cały, 
naród.

Uczestników Konferencji powitano na 
dworcu głównym, skąd nastąpił odjazd autami 
do hotelu Contincntal na ranny posiłek, poczem 
zti<>w o godz. 9 m. 30 do Ratusza, gdzie odbyło 
się główne informacyjne posiedzenie. Zjazd po­
witał p. Prezydent Ratajski w następujących 
słowach:
.... Ze szczególną radością witam
was dzisiaj w mieście naszem Przybywacie, 
aby poznać z bliska budujące się dzieło, a po­
znawszy poiuódz do jego realizacji Niewątpli­
wie potrafi W as ono natchnąć zapałem, god­
nym rzeczy w;e'ki li. skoro zmierzycie jego wa 
żiksć, doniosłość i cele P. W K chce dowieść 
sy.iaiu, p iskicj siły twórczej, okazać nas/a 
zdolncsc do pracy, przekonać o wiclo-str—wiś- 
ci polskich dokonań, o walorach polskiego cha­
rakteru, o war!- ś-.i polskiej produkcji i nie je*-l 
zgoła do pomyślenia, aby oczekiwany reziiit.it 
n. iralny m gl zawieść — Mówimy zatem Pow. 
wyst. Kraj, bidzie pierwszorzędnym pokazem 
polskiego dorobku, wobec czego rozumiemy, 
ze do tego egzammu dojrzałości narodowej doj­
rzał istotnie cały Naród

A jeże’i dojrzał, to musi cały powie 1 i.-ć 
sobie, że Wystawa stanie nie czyia inną ofiar­
nością, poświeceniem i trudem, jeno każ 'ej 
grupy, każdej instytucji, każdego obvwale'a 
Ze od tej gruny, od tego o,‘'vwafe,a trzeba ża- 
d.-ć jaki?;-chiłej pomni b-i ('fiarr-' ści i jaknaigo- 
rpiszego trmlu w imię wie'k:ei s.prawv w inrę 
polskiego Zwycięstwa — A'bo deklamujemy 
puste frazł y o m. rstwowem stanowisku Pol 
Ci'- a ---.je przegrywamy to stanowił-
ko w bezmvś'r' 'ci. part' "ic! ic i ra sz!.-l ac’’ 
jv ' ° ...... ■7p'--*rZe.rv rrkm. -y
i zbiorowym v ysi’kiem Ojczyznę na mocarst­
wowe starowi To co godzina, krok za krokiem 
piędź za piędzią — dźwigamy.

Wystawa w r 1929 ma być historycznym 
momentem d'a rozwoju Polski, ma być punktem 
zwrotnym dla jej dróg w przyszłości — to też 
nie może przyjść do skutku bez nracy wszyst­
kich rąk, bez uświadomienia sobie ze strony 
wszystkiej] obywateli, iak potężnym jest zada­
niem i jaka odpowiedzialnością na narodzie za-
<T'ży — W tych dwóch pojęciach: uświadomie­
nie Narodu i wzbudzenie poczucia odpowie­
dzialności — leży treść Waszych zadań Pano- i 
wie. Kto zresztą tak jak Wy. przywykł stać na

Aresztowanie pacyfistów niemieckich
Za artykuły Reichswehrze

Berlin. 12 11. (Pat). Berliner Zeitung 
am Miltag a za nim inne dzienniki popołud­
niowe, podają wiadomość jakoby Prokura 
torja przy Trybunale Rzeszy wydala nakaz 
aresztowania słynnego pacyfisty niemieckiego 
profesora Foersłera oraz wysłała za nim li­
sty gończe. Podobny nakaz aresztowania 
wydano podobno również przeciwko nie­
mieckiemu dziennikarzowi Mertensowi. któ 
ry wykrył w swoim czasie sprawę tajnych 
mordów w Czarnej Rcichswehrze. Oba te a 
rządzenia miały być wydane wskutek artyku

łów, zwracających się przeciwko Reichsweli 
rze, a zamieszczonych w znanem piśmie pa 
cyficznem Menschheit, wychodzącym w 
Wiesbadcnie.

Taegliche Rundschau i w Deutsche Allge 
meinc Zeitung zaznaczają, że wiadomość tr 
jest jednak nieścisłą. Przeciwko profesorów 
roersterowi i p. Mertensowi nic został jesi 
cze wydany nakaz aresztowania, Jedynie 
tylko Prokuratorja przy Trybunale Rzesz) 
wystąpiła z Wnioskiem wdrożenia dochodzę 
nia przeciwko nim o zdradę sianu.

II Pomorska wystawa drobiu
gołębi i królików w Grudziądzu

Tegoroczny udział w Wystawie drobiowej
i sądzonej staraniem Pomorskiej Izby Rolniczej 

v, czasie od 3—6 grudnia br. w Grudziądzu za­
powiada sic bardzo dobrze. Liczba zgłoszonego 
lotad materiału wyła-."-"’ <rn |esf |nrdzo n<-'.i . 
ca. Pozatem szereg hodowców zapowiedziało 
wój udział, tak. że liczba eksp maiow nietylko 

>e dorównywa, lecz prawdopodobni* przekroczy 
rozmiary zeszłorocznej wystawy drobiu.

Oprócz eksponatów żywych obejmować bę 
dzle Wystawa szereg praktycznych urządzeń po- 
'rzcbnycli w l a'dej dochodowej hodowli drobiu 
oraz wylęgarkl I wychowalnie sztuczne.

Szereg tablic kolorowych i preparatów po* 
zwoła zwiedzającym zapoznać różne choroby dro 
blowe I zaznajomić się ze środkami zaradczymi 

leczniczymi.
Odbywający się w czasie wystawy targ aro- 

blti, będzie okazja do zaopatrzenia s'ę w wyso­
ko wartościowy matcrjił hodowlany Kia wystaw 
ców przewidziany jest szereg cenn cli nagrój 
w postaci przedmotów użytecznych oraz pienięż­
nych.

Zwiedzający wystawę korzystają ze źnlżkl ko 
lejowej w wysokości dwie trzecie przejazdowej 
Również I przewóz eksponatów odbywać się bo­
dzie za cpfata w jedną stronę na Wy tawę prze­
wóz orwpotny odbędzie się bezpłatnie.

Każdy kto posiada dobry materjal rasowy 
może go jeszcze zgłosić na Wystawę do Ponur 
sklej Izby Rolniczej w Toruniu.

fis vl5

OT !5. fl© 25. listopada
przylmuią wszyscy listowi nu 
Wsiach oraz urzędy pocztowe 
przedpłatę rm Dziennik Kujawski

hśe miesiąc

Przeciw wojnie
Londyn. 13. 11. (AW). W dniu 24 i 

25 Inn. ma się In r< yocząć konferencja zwo 
lenników idei pacyfistycznej pod hasłem 
..przeciw woi-ie". W konferencji tej wezmą 
udział dcl'gaci całego świata, wi lu socjalil 
■-łów i wybitnych polityków, miedzy nimi by 
b/ włoski nr-i 'jer Nitli profesor Salv.ini wv 
grufY z Włoch za anfyfaszyztn. socjalista nie 
■ 'iecki Brailscłieidt, generał niemiecki von 
Scboeneich. francuz Longuest, amerykański 
profesor Allan Young i wiciu innych.

Anna n»fi Dopasła
w ftoinhiirs

>esanie włosów „a Ja gorronne“ umocniło 
znaczenie pomady ANNY CS1LAO.

Przed kilku dniami prasa nasza przyniosła 
iadomość zaczerpnięta z pism berlińskich, jakoby 

'nana firma ANNA CSU AG z powodu wprnw i 
'zcnla krótko strzyżonych fryzur a tem sanrm 
braku zbytu na swój wyrób zgłosiła konkurs. 0- 
bccnie prostuje wiadomość ta w wledeńsklei , Al 
icmeine Zeg,“ kierownictwo firmy następująca:

Wiedeńska -firma ANNA CSILAG niema nic 
1 spólifm z firmą tej *-amel nazwy w Berlinie, 

która zgłosiła swą upadłość. Berlińska firma była 
mpelnie samodzielną spółką z ograniczoną ndpo 
wicdzialnośclą I przejęła przed pięciu laty prze! 
lawiclelstwo wiedeńskiego przedsiębiorstwa, któ 

ro jednak w ostatnim czasie odmówiło odnowieniu 
' ontraktu ponieważ berlińska firma nie była w 
nożności opłacić licencji zmuszoną była zgłosić 
konkurs.

Wspomniana firma wiedeńska podkreśla d.ilel 
lobltnle, że wprowadzenie mody krótko strzy­
żonych włosów nie wpłynęło bynajmniej ujem 
tle na przedsiębiorstwo. Przeciwnie Paule no- 
zącc włosy „a la garcoimo" tem większą uw» 

•ę zwracalą na pielęgnowanlo swoich głów-1. I 
jstb.ść włosów, dlatego też posługują się stałe 
omadą ANNY CSILAG,

reziiit.it
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Wobec nowej ustawy 
przemysłowej

Od dnia 15 grudnia wchodzi w życie 
nowa ustawa przemysłowa, a temsamem 
przestają obowiązywać dotychczasowe prze­
pisy w tym zakresie, np. dotychczasowe u- 
Erawnienia i organizacja Izb przemysłowo- 

andlowych i rzemieślniczych oraz cechów. 
Nowa organizacja Izb i cechów może być 
wprowadzona po pewnym dopiero czasie 
— po przeprowadzeniu wyborów. Wytwo­
rzy się w tym okresie przejściowym pewne­
go rodzaju próżnia, która oczywiście po­
winna być jak najbardziej skrócona. Zależy 
to od rychłego wydania przez rząd przepi­
sów wykonawczych do ustawy przemysło­
wej, jak regulaminy i statuty Izb, ordynacja 
wyborcza, nowe statuty cechowe i t. p.

— Jak się przedstawia opracowanie 
tych rozporządzeń?

Z pytaniem takiem zwróciliśmy się do 
kilku wybitniejszych przedstawicieli prze­
mysłu i handlu oraz rzemiosła. Ci pierwsi 
naogół są zadowoleni ze współpracy z rzą­
dem, ściślej z ministerstwem przemysłu i han­
dlu. — Przed wydaniem ustawy przemysło­
wej organizacje przemysłowców i kupców 
były informowane o projektach rządu i po­
woływane do przedstawienia swoich projek­
tów, które też zostały uwzględnione przez 
ministerstwo, przynajmniej w zakresie wszy­
stkich spraw zasadniczych. Podobnie i przy 
opracowaniu statutów i ordynacji wybor­
czej dla Izb przemysłowo-handlowych przed­
stawiciele zainteresowanych organizacyj ma­
ją możność informowania swoich projektów.

Niema jednak takiego kontaktu, jeśli cho­
dzi o rzemieślników. Najważniejsze postano­
wienia w ustawie przemysłowej, odnoszące 
się do rzemiosła, zdecydował sam rząd bez 
uwzględnienia, a nawet wbrew postulatom 
organizacyj rzemieślniczych, które mogły się 
zapoznać z tem dopiero wtedy, kiedy wszyst­
ko było już przesądzone. Podobnie i przy 
dalszych pracach rządu kontakt z przedsta­
wicielami organizacyj rz. mieślniczych ogra­
nicza się do zapytania ich o zdanie w kilku 
sprawach, bez ujawnienia jednak stanowiska 
rządu. Komisja pięciu, wyznaczona na od­
bytej w ubiegłym tygodniu konferencji 
przedstawicieli organizacyj rzemieślniczych 
w ministerstwie pracy, niema ■— wbrew do­
niesieniom pewnych pism — żadnych upra­
wnień do opracowania swojego poglądu na 
kweslje. które będą jej przedstawione przez 
ministerstwo przemys.u i handlu. Czy min.- 
sterstwo będzie się zwracać do tej komis)', 
kiedy i po co — nic niewiadomo.

Jeden z wybitnych przedstawicieli orga­
nizacyj rzemieślniczych tak wyłożył nam 
swoje poglądy:

— Stoimy przed całym szeregiem nie­
wiadomych, szczególnie jeśli chodzi o sto­
sunku w b. zaborze rosyjskim. Nie wiemy 
np., kto jest rzemieślnikiem w rozumieniu 
ustawy przemysłowej. Z jednej strony mogą 
być wyłączeni z rzemiosła liczni dziś nie­
wątpliwie rzemieślnicy, jeśli warsztaty ich 
będą uznane za „prowadzone w sposób prze­
mysłowy", co jest określeniem bardzo wzglę- 
dnem. /. drugiej strony mogą być zaliczeni 
do rzemiosła liczni drobni przemysłowcy i 
chałupnicy Żydzi, których nie możemy uzna­
wać za rzemieślników, gdyż są to przeds:ę- 
biorcy, których calem rzemiosłem jest np. 
praca chałupnicza na jakimś automacie. U- 
stawa przemysłowa wymaga od rzemieślni­
ków świadectw przemysłowych, co wyłącza 
z szeregów rzemieślników bardzo liczne rze­
sze drobnych rzemieślników, szewców, pie­
karzy, cukierników, którzy wykupują tylko 
świadectwa handlowe, a takich drobnych 
rzemieślników jest w miastach mniejszych i 
miasteczkach tysiące. — Poza tem jest w usta­

Życiowa omyłka
POWIEŚĆ.

35) Ciąg dalszy

— A wlec, należysz pan, do „Archanlo 
łów", lady K tły? — rzeki Dziekan W nstoii 
zasiadłszy w fotelu po odejściu innych go­
ści, ciesząc się, że Cliffe, mocno dlań niesym 
patyczny, ustąp I mu przecie miejsca przy 
młodej pani domu, z którą będz e mógł 
dłużej pogawędzić.

— Archanioł jestto ktoś taki, kto jest znie 
nawidzony przez wszystkie kobiety, a także 
przez większą część mężczyzn, — odpowie­
działa Kitty, tulona w róg otomany w poz:e 
bardzo wdzięcznej, ale nieodpowiednej po­
wadze małżonki ministra.

— Podobno są bardzo Eczni - zauwa 
żył Dziekan.

Kitty przybrała minę obrażoną:
-- Nie. napewne n'e są l.iczni ! Gdyby 

byli 1 czniejsi, staliby się popularnymi.
— A więc są nieliczni i znienawidzeni; 

jakież są nne’ich cechy charakterystyczne?
— Odwaga jest jedną z nich —
— Odwaga łamania przepisów? — 

Mówią o nch, że wołają na siebie po imie­

wie przemysłowej bardzo dużo niejasności', 
w których wcale się nie orjentujemy.

— Jesteśmy poprostu w całym lesie 
wątpliwości i niepewności. Ordynacja wy­
borcza ma być ogłoszona dopiero w drugiej 
połowie listopada. Niema jeszcze wzorowych 
statutów dla cechów, które muszą być zor­
ganizowane w ciągu 6 miesięcy, a właściw e 
trzeba tworzyć nowe, dla których niema jesz­
cze żadnych podstaw. My np. chcemy od­
dzielnych cechów chrześcijańskich. Ustawa 
mówi o cechach wolnych, a więc niepowin- 
no być pod tym względem przymusu. Nic je­
dnak nie wiemy, co o tem myśli Ministerstwo 
przemysłu i handlu, ani wogóle, jakie są jego 
zamierzenia w zakresie wszystkich interesu­
jących nas spraw.

— Najbardziej szkodliwą dla życia rze­
miosła jest sprawa okresu przejściowego. 
Gdyby wszystkie rozporządzenia wykonaw­

Kacie niedole
W związku z "bezrobociem kat sam na sobie chciał dokonać 

egzekucji
Do naczelnego prokuratora w Warsza­

wie zgłos la się pan Maciejowska, żona kata 
i tonąc we łzach, pros iła o pody. yżkę dla 
męża...

— Z czego tu żyć, pan:e prokuratorze? 
— żaliła się kątową. Gdy cały m esiąc mąż 
mój chodź bezrobotny... Gdzie tylko sąd ska 
że jakiegoś czJow eka, zaraz go Pan Prezy 
dent ułaskawia. Czy w lak cli warunkach po 
rządny kat nie musi głodować.

I dalej pani Macejowska zaczęła opo 
wiadać mrożące krew w żyłach szczegóły. 
Mąż był nkasentem w prywatnej instytucj, 
ale go stamtąd „wysiudano". Dyrektor insty 
tucji oświadczył krótko:

Kronika Wielkopolski
Bydgoszcz.

Doakola budowy nowej elektrowni. Budowa 
nowej elektrowni w Bydgoszczy postępuje w 
szybklem tempie. Obecnie przystąpiono do mon 
towania motoru Diesla, sprowadzonego przed kil 
ku dniami z Berlina.

Motor ten wraz z generatorem zostaną pusz 
czone w ruch już w końcu grudnia rb. i dostar­
czać będą prądu elektrycznego dla warsztatów 
kolejowych i dworca, które dotychczas przez zna 
czne zapotrzebowanie siły elektryczne! obna­
żały ponad normę stara elektrownię.

Pogłoski, jakoby miastu groziła przerwa w 
dostarczaniu prądu nie odpowiadała prawdzie.

Zgon dyrektora Archiwum Państwowego. W 
dniu 9 hm. zmarł tuta] nagle w 65 roku życia śp. 
Mieczysław Rzepecki, dyrektor Archiwum Pań­
stwowego w Bydgoszczy.

Leszno.
Tragiczny wypadek podczas wyścigów jesień 

uycli. Donoszą z Leszna, Iż w czasie odbytych tam 
dorocznych wyścigów jesiennych, organizowa­
nych przez stacjonujący w mieście 17 pułk ita 
nów, wydarzył się tragiczny wypadek. Oto kpt. 
lekarz Kruszyński, bloracy udział w obiegu, 
spadł z konia tak nieszczęśliwie, że doznał pęk­
nięcia czaszki.

Poznań.

Za poległych w czasie pełnienia służby. W 
kościele farnym odbyło się dnia 10 brn. nabożeń 
stwo żałobne za 18 funkcjonariuszy policji pań­
stwowej województwa poznańskiego, poległych 
w czasie pełnienia służby. Na nabożeństwie obec 
ni byli przedstawiciele władz cywilnych I woj­
skowych.

niu, żc udz'elają sobie wzajemnie mieszkań 
i domów, że pożyczają sob e p eniędzy, że 
gardzą ustanowionym porządk cm; żałuję, że 
jesteś pani Archaniołem, lady Kitty.

— Ależ 11'e powiedziałam, że jestem 
nim; a dlaczego to pana gn owa?

— Gdyż sądz łem, że jesteś zbyt inte- 
I gentuą, lady Kitty. aby chcieć zrywać ze 
światowymi przepisami

Na to wyzwaide K tly odpowiedziała z 
pewną żywością; zganiła angielsk; sposób 
żyda trzymający s'ę odwiecznej rutyny, nie 
idący z postępem, nudny a tyranizujący — 
Baw ło to DzJckana, okazał jednak swe 11 e* 
zadowolenie.

— Nie mogę zapomnieć —- rzeki wsta­
jąc aby odejść — o tych wszystkich, którzy 
zostali zgub'en‘, z powodu lekceważenia o- 
pinjj św'ałowej.

Tu utkwił w niej oczy, pełne dobroci 
i sympatji; nie w*erzył dotychczas plotkom 
rozsiewanym o Kitty, ale to długie pos edze 
nie z zawz:ętyni przeciwn k«em jej męża wy­
dało mu się co najnmjej niestosowne; rów­
nież pan' Alcot wcale mu się n'e podobała.

— Lep'ej jest przegrać b twę, niż cofnąć 
się przed walki — przytoczyła Kitty wiersz 
znanego autora, ozdabiając go wdzięcznym 
uśmiechem.

Dziekan pożegnał s‘ę wesoło; Wiljam 
zajęty przed chwilą p:sanietn listów, odpro- 

cze o Izbach były nawet ogłoszone 10 gru­
dnia, to Izby mogą powstać faktycznie n!e 
wcześniej, niż w marcu. W tym okresie rze­
miosło pozostanie bez wszelkiej prawie or­
ganizacji.

— Co do organizacji Izb wiemy tyle 
tylko, że mają one być zasadniczo wojewódz­
kie, z osobną Izbą dla samej Warszawy. Nie 
wiemy natomiast, jak Ministerstwo przemy­
słu i handlu clice rozstrzygnąć spory w tym 
zakresie. Np. na konferencji ostatniej za po­
zostawieniem Izby w Bydgoszczy wypowie­
dział się Poznań, przeciw zaś Grudziądz. 
Podobny spór istnieje między Częstochową, 
Kielcami i Sosnowcem.

Narazie nic jeszcze nie jest zdecydowa­
ne i nie wiemy, czy będziemy powołani i kie­
dy, chociażby dla wypowiedzenia naszych 
poglądów. Al. Mar.

— Klijenci moj gotowi na śmerć się 
przerazić, gdy po należytość będę posyłał ka 
ta. Egzekutora ludzie nie lubią, a cóż dop ero 
kata.

W domu państwa Maciejowskich zapa 
nowała leż rozpacz.

— Gdy wczoraj wybrałam się po żaku 
py do hali Mirowsk ej — odpowiada pani 
kątową — mąż mój wytrząsnął gdześ stry 
czek, zawiązai pętlę i już, już chciał sę po 
wiesić. Całe szczęście; że wróćlam do domu. 
Skargę pan Mac ejowskiej przyjął naczelny 
prokurator bardzo sceptyczn e. Bo cóż to za 
kat, kóry sam siebie powiesić nie mnie.

Kronika Pomorza
Kościerzyna.

Zbrodniczy zamach. Na posterunek policyjny 
w Kośclerzyniu (na Pomorzu), zgłosił się klerów 
nik tamtejszej parowozowni, Jan Adamczyk, I 
zemeldował, że nieznani sprawcy wybili w oknie 
jego mieszkania dwie szyby oraz uczynili to samo 
w gmachu parowozowni, w którym znajdowało 
się kilka parowozów.

Jak oświadczył Adamczyk, nieznani spraw­
cy przez wybite otwory wrzucili szmaty nasy 
cone łatwopalnym płynem, chcąc w ten sposób 
wywołać pożar. Dalej, cl sami ludzie dostaw­
szy się do parowozowni, zamierzali puścić w ruch 
parowóz, będęcy pod parą (bez obsługi).

W tym celu otworzyli regulator przepustowy 
wyłączyli hamulec przy lokomotywie I dorzu­
ciwszy węgla do pieca otworzyli dmuchawkę.

W ten sposób lokomotywa mogła ruszyć sa­
ma bez obsługi na linję I wywołać katastrofę.

Początkowo aresztowano kilku pracowników 
parowozowni, prokurator jednak z Chojnic usta­
lił że niezależnie od szmat, do wewnątrz paro 
wozowni wrzucono bombę, prymitywnie I nieu­
dolnie skonstruowaną ze starej rury od parowe
zu.

Fakt ten świadczy, że zbrodniczego czynu 
dokonać muslał pracownik parowozowni. Na szczę 
ście bomba, ani lonty rzucone nieudolnie, które 
oparły się o wilgotne miejsce, nic eksplodowały. 
Dalej stwierdzono że usiłowania zbrodni znisz­
czenia i katastrofy dopuścił się sam kierownik 
parowozowni, Adamczyk, którego osadzono w 
więzieniu.

Toruń.
Ubezpleczcnlo od kradzieży z włamaniem. Po 

morskie Stowarzyszenie Ubezpieczeń w Toruniu

| wadził go do wyjścia, a powróciwszy do 
Kitty, zastał ją samotną ' rozmarzoną.

1 — Mani już ledw e kilka minut wolnych
I droga moja — rzeki do niej — ale chciał 

bym przed odejść em zobaczyć nasze maleń 
stwo. —

Kitty zadrżała, jakby obudzona ze snu, 
ale wstawszy zadzwoniła i wydala polece 
nie, aby przyniesiono dz ecko, które następ­
nie wzęla na kolana: Wiljam siedząc obok 
niej, otoczył ją swem ram en em.

Przedstawiacie razem wcale niezły 
obrazek — niów'1, całując |>o kolei matkę 
i dz'ecko; ale czy n e znajdujesz, że nasz 
mały jest trochę blady; potrzebowałby po­
wietrza wojskiego.

— Daj pokój --- K tty, — zawołał Wił- 
jam z zwyrzuteni — On będzie taki intel'gen 
tny, że n kt na to n'e będzie zwracał uwagi. 
Wspomnij o Bajronie!

Zdawało s ę. że Kitty wcale go nie sły­
szy. —

— Tak dokładnie pamiętam chwilę, gdy 
pierwszy raz zobaczyłem tę nóżkę, a było to 
wtedy, gdy twoja matka uprzedziła mife, że 
on pozostanie kulawy! mówiła powoli. — 
Miałam wrażenie że nadszedł kon cc...

— Koniec? czego, kochanie moje?
— Koniec mych marzeń! W pierwszym 

reku czułam sę tak szczęśliwą! Życ!e wyda 
walo in5 się cudownem w'dow‘skiein wc 

które prowadziło dotychczas na zasadach wzajem 
noścl dział ubezpieczeń ogniowych I od grado­
bicia, projektuje wprowadzenie ubezpieczeń od 
kradzieży z włamaniem l .odpowiedzialności praw 
no cywilnej.

X Chojnice,
Proces o szpiegostwo na rzecz Niemiec. W! 

dniu 8 bm. odbyła się w Chojnicach w Sądzie 
Okręgowym rozprawa o szpiegostwo na rzeca 
Niemiec. Sąd skazał 2 oskarżonych Busanga I 
Rychtera na 1 rok I 3 miesiące więzienia, oskar­
żonego Błocka na 5 miesięcy 1 2 tygodnie wlezie 
nla, uwolnił zaś oskarżonych Plrcha. Piatta ( 
Brocka.

Zasądzeni szpiedzy zbierali dla wywiadu nie 
mlecklego wiadomości dotyczące stanu siły zbrój 
nej, przysposobienia wojskowego 1 stanu dróg 
mostów Itd. na pograniczu Pomorza.

Tczew.

Kradl krzyże z cmentarza. Urzędnik tutejsze! 
policji aresztował pewnego osobnika, w którego 
mieszkaniu odkrył Istny skład krzyży cmentar* 
nych, pochodzących prawdopodobnie z kradzieży.

Odznaczenia
„Monitor Polski“ ogłasza nowa l:stę 00 

znaczeń: Wielką Wstęgę orderu „Odrodzę* 
n:a Polski" otrzymał ks. bisk. Władysław 
Bandurski.

Krzyż komandorski 7. gwiazdą otrzyma 
li: — Stanisław Car, podsekr. stanu w min 
spraw-,: Maurycy Zdzisław Jaroszyński poO 
sekr. stanu w M. S. W.; St. Laurysewicz. 
wiceprezes „Lewiatanu"; gen. dyw. Henry) 
Odrowąż — Minkiewicz, dowódca K. O. P 
Kaz mierz Młodz*anowsk', wojewoda pomo< 
ski; Al. Mogilnicki, prezes Sądu Najw.; J 
Mrozowski ,dyr. dep. nrn. kom.; Bolesłay 
Pohorecki, prez. Sądu Na)wyższ.; Juljan P 
n atowski, wizytator lic. krzemlenieck ego v 
Krzemieńcu; Stefan Przanowski. — b. mit 
przem. i handlu; Restytut Sumórok, preze. 
Sądu Apelacyjnego w Wilnie.

Krzyż komandor, orderu „Odrodzeni. 
Polsk " otrzymali ni. in.: gen. bryg. Ka2 
Fabrycy; Agenor Frendl, wiceprezes Sądi 
Apelacyjnego w Toruniu; Michał Grażyńsk 
wojewoda śląski; Wł. Jaszczołt, woj. łódzki 
Kaz-rn erz Kierski, prezes pozańskiego od 
działu Prokuratorj Generalnej; ks. Anton 
Laubitz. biskup-sufragan w Gnieźne; kt> 
Stan. Okoniewski, b skup chełmińsk ; Sew. 
ryn Samulski, prez. Związku Fabrykantów 
w Poznaniu.

Krzyż ofcerski otrzymali m. In. ks. b, 
Borek, proboszcz w Owieszyn e. woj. pc 
morskie; Artur Boni, dvr. dróg wodnych v 
Toruniu; ks. August Hassę, proboszcz v 
Papowie toruńskem; Mieczysław Jerzyk ( 
wicz, burmistrz w Brodnicy; ks. Karol Kc 
tulą, wizytator szkół w Kurałorjutn Okręg: 
Szkolnego Poznańskego; Władysław Km 
czyński, burm strz ni. Welherowa: St. Lalick 
radca ministerialny w Komisariace Gen 
Rzplitei w Gdańsku; Józef Zagórski, dyrek 
tor lasów państw, w Bydgoszczy.

KĄTEM.

tuczne płyną tego szkody, 
Gdy Polakom brak Jest zgody, 
Niema żadne] wątpliwości, 
Że zblokują się mniejszości, 
Gdy nadejdzie czas wyborów. 
Ale u nas wnet nastanie 
Czas największych waśni sporów, 
A w wyniku — weżmlem lanie I

wspaniałym zamku — Opuściły mnie te ni 
określne obawy, prześladujące inn e za h 
dz ec nnych, gdyż dawniej często wydało ą. 
s ę, że jakiś groźny cień wisi nad moją gło 
wą; w tym dniu, gdy ujrzałam moją siostrę 
cień stał sę groźniejszy; potem wszystke 
zn k»o — zdawało nd się. że jestem pogo 
dzona z Bogiem----------- A potem nań tt
nóżka — Zrozumiałem, że Bóg mnie ni 
przestał nienawidzieć. naznaczajac tak stra®t 
nyin stygmatem moje dziecko! Odtąd ni 
przyżylatn ani jednej chwili szczęścal —» 
Strach mnie ogarnia! strach! Boję się no 
wycłi cierp eń, truchleję na myśl o śmierci!

Zam Ikła, patrząc rozszerzonym; oczyma 
w przestrzeń. Jej drobna postać zdawała si! 
podlegać jakiejś tajemniczej mocy. Nieznane 
przeczucie czegoś tragicznego, przeszło sei 
ce Wiljama. Tak, wisi nad n mi grom, który 
zdruzgocze ich szczęście. Wziął dziecko ni 
ręce i ułożywszy je na kanapie powróci do 
żony, perswadując jej głosem n esłychame 
łagodnym, iż nie powinna poddawać się ner 
woni, osłabionym skutkiem bezsennych nocy, 
spędzonych na balach lub w teatrze.

— Tylko n e odchodź c;’emnie! n'e zo 
stawiaj inn e samą! - prosiła Kitty cichym 
złamanym głosem.

I (Ciąg dalszy nastąpi.)



Z Szubina Likwidacja nadtybrzańskiego ghetta

Zdziesiątkowana chorobami ludnost Izraelska nie chce opuście 
zarażonej dzielnicy

— Poświęcenie figury w Wolwarku. W uble- 
nlodzlclę, dokonał uroczystego poświęcenia 

figury Matki Boskiej ks. Radca Soltyslńskl, któ 
Toj fundatorem Jest p. Wincenty Grabowski.

Podczas poświęcenia, które odbyło się o go­
dzinie 4 po południu w obecności licznej publlcz 
noścl, szkoła katolicka pod batuta p. Wllllcha 
odśpiewała piękna pleśń, poczem ks. Radtła prze 
mówił do zebranych w krótkich słowach, wspo 
tanając między Inneml ostatnie boje podczas 
powstania itp. Po poświęceniu p. Grabowski u- 
.nadzil dla dzieci szkolnych I gości kawkę.

— Jarmark. Środowy jarmark byt bardzo o- 
żywiony. Spędzono dużo krów I koni, lecz kupo 
Jacych było mało. Bardzo licznie stawili się kra 
marze z łódzkim towarem. Ponieważ Jakość teuo 
towaru Jest tutejszej ludności dobrze znana Jako 
zwykła tandeta, przeto wstrzymywano się od 
kupna tegoż.

—■ Kontrola Stróży. W nocy z dnia 10 na II 
hm. przeprowadzi! p. Burmistrz G"us o godzi­
nie 1 m. 30 kontrolę stróżów miejskich, zwołując 
takowych gwizdkiem policyjnym. Równocześnie 
przeprowadził kontrolę w mieście.

— Zebrania kontrolne w roku 1927. Zebrania 
kontrolne rezerwistów odbędą się w tym roku w 
Szubinie w Hotelu Centralnym dla miasta Szubina 
gmin; Brzóski, Niedźwiady, Zagajne, Grzeczna 
Panna. Myclelewo, C: -kowo, Koraczcwko; Kró : 
llkowo, Rzemleniewice, Samoklęskl Małe, Tm 
Wicszki 1 Zacisze: oraz ob>z. dworskich Choble- 
lin, Chrapiewo, łanowo, Jarużyn, Retkowo; Plń 
fiko; Lachowo; f
stronie, Wymystowo i Samoklęskl w dniu . 
listopada rb. o godzinie 8 rano.

Dla miisfa Rynarzewa, gminy: Annowo, 
Bagno, Cli< mętowo, Dąbrówką Słupska, Drogo 
sław, Gąbin, Izabela: Jaktórka, Jeziorowo, Ko- I 
walcwo, Kołaczkowo; Kornelio, Mąkoszyn; Nad I 
kanale: Nowyświat, Podlasie, Rudy, Szko \a. I 
Siedlisko, Smolniki, Stanlslawka; Skórzewo, Sj- I 
inowiec. Wąsosz, Wolwark; Władysławowo; We I 
eolkl, Zazdrość. Zielonowo I Zędowo oraz obsz. I 
dworskich Klaczkowo, Smolarnia, Szubin zamek, I 
Bobiejuchy. Slupy, Wrzosy; Wojsławice I Za- I 
tność w dniu 18 listopada rb o godzinie 8 rano I

Dnia 19 listopada 1927 r. o godzinie 8 rano dla I 
miasta Łabiszyna I gmin komisariatu obwodowe I 
go Łabiszyn, Dnia 21 listopada rb. o godzinie 8 I 
rano dla miasta Kcynl 1 Barcina oraz gmin ko I 
mlsarjatu obwodowego Kcynia.

— świadectwa przemysłowe. Dla dogodności I 
płatników oraz uniknięcia natłoku w ostatnich I 
dniach grudnia ustaliła kasa skarbowa termin wy I 
kupu świadectw przemysłowych Jak następuje: I 
dla płatników z obwodu komisariatu w Szubienic I 
w czasie od 10 listopada do 17 listopada 1927; z I 
obwodu komisariatu w Kcynl w czasie od 18 do 22 I 
listopada 1927 r.: z obwodu komisariatu w Łab!- I 
szynie w czasie od 23 do 26 listopada 1927 r.; z I 
miasta Ryn -rzewa w czasie od 28 do 29 listopada I 
1927 r_; z miasta Barcina od 2 do 7 grudnia 1927 I 
r.; z miasta Kcynl od 9 do 15 grudnia 1927 r.; z 
miota Łabiszyna od 16 do 22 grudnia 1927 r.; z 
miasta Szubina od 23 do 23 grudnia 1927 roku. I

Wyżej ustalony termin winien być przez pła* I 
nlków ściśle przestrzegany. Kasa skarbowa nad I 
mienia przytem, że właściciele przedsiębiorstwa I 
Jeżeli nie może w celu wykupienia świadectwa I 
osobiście przybyć do kasy oraz podpisać dcklara 
cji na świadectwo, winien dać osobie innej, która 
poleca wykupienie świadectwa oraz daje pisemne I 
Upoważnienie do podpisania deklaracji w przeciw I 
nym iazie Kasa skarbowa odmówi wydanie świa I 
dectwa przemysłowego.

Myśl o kobiecie
M lość i kobiety.

Przebywający obec"ie w Pradze nestor 
rosyjskich literatów, blisko 90-letni Wasyii 
Niemirowicz Danczenko. zam eszcza w dz en 
niku „Siewodnia", wychodzącym w Rydze, 
aforyzmy o m lości ; kobietach.

Ks ęga miłości składa s'ę z czterech roz 
działów:

Pierwszy rozdział: „Muzyka bez słów" 
Drug rozdział: „Słowa z muzyk?". Trzeci 
rozdział: „Słowa bez muzyk'" Czwarty roz 
dział, najdłuższy i "ajcudn ejszy; „Bez słów 
i bez muzyki".

Księgę milośćt pow nno się zamknąć 
przy końcu drugiego rozdzalu.

Z o wiele większym zapałem nauczamy 
aniołów grzechu, aniżeli diabłów moralwś 
ci. Przedewszystk'em przyjemn cjsze to dla 
nauczyciela, a przytem an 61 jest zadowolony.

Pytałem raz jedną panią: — Jak się pani 
nazywa? — Jak s'ę panu podoba. — Ile pani 
ma lat? Ile pan sobie życzy. ■— Czy pani so 
błe ze nul e drw\ czy też... — Nie wcale "ie 
jestem głupią, chcę być tylko mila dla pana. 
— N:e rozumiem. — Wszakże mężczyzna ko 
cha kobietę n|e taką jaka jest, ale taką, Jaką 
się jemu wydaje, a ja pragnęłabym, aby pan 
znalazł we m"ie to, czego pan szuka.

Kob efa szuka często samotności po to, 
aby się znaleźć we dwoje.

Przed laty 200 zam eszk wali rzymscy źy 
dzi swoje głietto nad Tybrem, które nie było 
zbyt wspaniałe i zawsze trochę zarażone fe 
brą, jednakże było im niejako zakątkiem oj 
czystym wśród obcego rasa j wiarą narodu. 
Sc.śnięte na wgórzystym teren e nędzne dom 
ki, a raczej olbrzymie chaty pełne szczelin i 
opadającego tynku wyglądały zresztą bardzo 
romantyczne i przybywający do Rzymu tu 
ryści nie om eszkali zwiedzić dzelnicy żydow 
sk ej, zaznaczonej w Baedekerach jako jedna 
z osobliwość wiecznego miasta.

Panowała tam jednak z łatwo zrozum.a 
łych powodów, wielka śmiertelność. To też 
władza postanowiła zn eść ów ośrodek ży 
dowski a mieszkańców jego przen eść w inne 
m ejsce, gdzie znajdc.t lepsze mieszkań a i wa 
nutki do źyc a.

Dwa tysiące lat żydzi żyli w swojem 
ghec e i dzis aj rozkaz opuszczeń a go wy | 
daje im się okrutny i bolesny, Tyle z niein I

Sprawa otrucia Rudolfa Valentino
Sensacyjna wersja zyskuje nowe oświetlenie. - Romantyczna

opowieść gwiazdy filmowej

Podana przed niedawnym czasem sensa 
cyjna wersja, że słynny artysta filmowy, glo 
śny ulubieniec kob et całego św ata, Rudolf 
' alentino, umarł otruty j że motywem zbro 
dni była zazdrość, podjęta została znowu 
tym razem z uzupełnieniem obfitych i zara 
zem odm ennych szczegółów n ż te, o jakich 
pierwotnie pokrótce wspomniano.

Valent no miał słotnie paść ofiara kobie 
ty, lecz owa kob eta nie byla gwiazda filmo 
mą. Była — twierdzą obecn e informacje pa 
ryskie, powołując sę nawet jakoby na fakfy 
ustalone przez amerykańską policję — wdo 
wą po w ielkim przemysłowcu. Podaja jej imię 
i pierwszą literę nazwiska: — Florencja R. 

Amerykańsk e władze — brzmi obecna 
wersja kolportowana przez francuską prasę 
— otrzymały dwie anonimowe denuncjacje, 
wskazujące na ową Florencje R Po drug ni 
anonime wszczęte zostały dochodzenia, 
przyczem uzyskać miano sensacyjne zeznania 
od pewnej artystk* 1 filmowej.

Gdy kobieta czegoś pragnie.,..
Około północy na jednej z ul c szwaj­

carskiego miasta Wittelsbach zapóźnieni 
| przechodn e spostrzegli młodą, jak się póz- 

n ej okazało 16. letną dziewczynę, przyo­
dziana jedynie w jumper, która z płaczem 
opowiadała niesamowitą przygodę, jaką 
prz(‘b\ln:

— Wracając od pracy, zostałam na uli­
cy zagadn ęta przez n eznajomą starsza da­
mę, która zaproponowała. bvm wsiadła z 
nia do samochodu. Zaledw e to uczyniłam, 
schwyciło mn e dwu młodych mężczyzn, za 
kneblowali m usta, obdarl* z ubrania i... 
ostrzygli mi włosy. Po trzech godz nach ja­
zdy wyrzucono mnie z samochodu na bruk 

Policja wszczęła dochodzenie. Ubran e
i włosy dziewczyny odnaleziono w okoli­
cach dworca. Lecz cały ten wypadek nie wy 
dawał sę policji zbyt prawdopodobny. — 
Zbadano więc dz:ewczynę, która w krzyżo­
wym ogniu pytań wyznała prawdę. Che ała 
obciąg włosy na .,bnbikopf“. rodzice n e po 
zwalali, dlatego więc zmyśl la całą historię. 
Doprawdy newyzcerpaną jest przebiegłość 
kobieca. —

Cnotliwy Fryzjer.
Jeden z fryzjerów m asleczka angielskie 

go Campbelltown. podał w dzienniczku 
mejscowym nczwyklc w dzisiejszych cza­
sach ogłoszenie.

Zawiadam a, mianowicie, że „idąc za 
głosem sunrena i stosując się do słów Pis­
ma Świętego, postanowił na przyszłość n'e 
strzyc przedstawicielkom płci pięknej wło­
sów, ani też włosów przyciętych n e fryzo­
wać, o czem ogłasza, aby panie, wchodzące 
do jego zakładu, nie narażały się na nieprzy 
jemność":.

yałentino — opowiada artystka był przed 
miotem namiętnych zabiegów o młość ze 
strony starzejącej się Florencji R. i jednocześ 
nie śe gany był menaw ścia pewnego potęż 
nego magnata filmowego, którego ofert nie 
chciał przyjąć i któremu przyczyniał groźną 
konkurencję. Na krótki czas przed wyjazdem 
Valent na do Londynu, gdz e go czekała 
śm'erć po n eudanej żołądkowej operacji opo 
wiadająca artystka. Florencja R Valent no i 
kilka innych jeszcze osób siedź ało wspólne 
przy stoliku jednego z luksusowych nocnych 
lokalów. Florencja R. była szczegółu e natar 
czywa tak że wkońcn Valent no uczul s:ę 
zmuszony ratować „po angielsku11 ucieczką

w:aże ich wspomnień, choć nie zawsze ni 
łych: Za czasów rzymskich mieścili sę fu 
podobno w liczbie 80 tys ęcy i n eraz tygod 
niami, miesiącam n e opuszczali swoich mic 
szkań. W szczególności w czasach, kiedy zło 
tousty mówca Cycero głosił na forum swo m 
rodakom że żydz; rzymscy zbogacili się na 
porażce Rzymian w walkach z Mitridatesem.

Późn ej za czasów państwa kość elnego, 
mogli swobodnie uprawiać swoje nteresa. 
nie wolno im jednak było przekraczać bram 
swojej dzieln cy po dzwonku w czornym na 
An ol Pański.

Dzisiaj z dawnych 80 tysięcy — liczba 
żydów zredukowała s ę do 8 tys ęcy niespel 
na. 1 garstce tej trudno rozstać się z dzeln 
cą, w której żyl cli dziadowie Na Piazza de 
Pianto dniem nocą kłębią się n espokojne g,.° 
madki ludzi, szwargocąc gorączkowo. Obdar 
te dz ec wysyłane na zwiady, przynoszą wieś 
ci, których nikt nie słucha.

od towarzystwa. Wkrótce potem ukazał się 
na sal ścigający Yalentina n enawiśc ą ma 
gnat filmowy ’ wraz z nim dwaj osobnicy 
o bardzo podejrzanych wyglądach. Florencja 
R. natychm ast pożegnała swe towarzystwo, 
podb egła do przybyszów i zn kła z nimi w 
jednym z gab netów. Artystka filmowa uda 
la sę niezwłoczne do „budki telefonicznej" 
sąsiadującej z owym gab netem i stamtąd 
podsłuchała strzępy wstrząsająco sensacyjnej 
i zarazem krew w żyłach mrożącej rozmowy.

Jeden z osobn'ków o podejrzanym wy 
glądz e mówił:

— Właśn e zdobyłem środek. Działa z 
absolutną pewnością i ma tę nad wszelkiemi 
innem zaleta, że nic pozostawia żadnych śla 
dów w organizmie. Składa s ę z maleńkich, 
prawe mikroskopijnych djamentowycli gru 
dek, które maja tę właśc weść, że nie stopnia 
wo w tys ącacli miejsc przędz mawiają tkanki 
żołądkowe.

Dalszy ciąg rozmowy prowadzony już 
szeptem i podsłuchująca mogła usłyszeć jesz 
cze tylko zapewnienie, że tajemniczy proszek 
można podać w dowolnym napoju tak, ;ż 
ine może być zauważony.

Od tego to proszku właśnie m ał w pe 
wień czas potem w Londyn e umrzeć Rudolf 
Yałentino po operacji, która — jak lekarze 
stwierdzili — njawn ła stan beznadziejny, jed 
nak n emożliwy do zdef njowania.

Wszystko to brzmi, rzecz naturalna, o- 
gronin;e fantastycznie. Prasa paryska zapew 
n a jednak że jjrzedstawa s'ę naizu[»elniei po 
ważnie. Czekajmy c erpliw c. albo na jakieś 
istotne potwierdzenia, albo też na zdemasko 
wan'e reklamowej blagi.

Austriacko - Polska Izba Handlowa w 
W edniu stw erdza w ostatnim n-rze Swych 
„W adomości Gospodarczych" że zapotrze 
bowanie węgla z kopalń polskich w miesiącu 
październiku wzrosło, iakkolw ck z powodu 
nieformalnej c eplotv dowozy z Polski n e 
osrgneły możliwej w tej porzn roku wysoko® 
ci. Wprowadzone z dn. 1 paźd/ emika pod 
wyżk cen. pozostały bez ujemnego wpływu 
”a zbyt. Sytuacja wagonowa w paździcm ka 
była zupełnie zadawalmająca. mimo kampanj' 
cukrowej, glówn’e dziek- wprowadzeniu (od 
13 paźdz ern ka) kontyngentów pociągów wę­
glowych między Austria a Polska, złożonych 
z 200 wagonów. Ponadto wpłynęło korzyst 
n:e udzielone w tym roku zezwolenie na la 
dowanie do Wednia także 30. tonowych 
wagonów. Zwyżka ceny na koks wchodź* w 
życie 1-go bin„

„Tydzień Radjowy"
Ukazał się w druku i jesl wszędzie do nabycia 

światowy zeszyt ilustrowany programowego czaso 
pisma pod tyt. „Tydzień Radjowy" (nr. 30) i zawie 
ra następujące artykuły, prace I notatki:

Echa próbnej zmiany fali nadawczej radjoelacji 
poznańskiej; Audycje muzyczne „R. P"; Humore 
ska „Kłopoty dyrektora" (Bazyli Szek); Dalszy ciąg 
cyklu artykułów p. Romana z dziedziny estetyki 
rad ja pod tyt. „świat za drzwiami"; Audycje „mó 
wionę" (od 13 do 2o listopada); Wystawy radjowc 
w Amsterdamie i Londynie; Propaganda radjowa 
w Niemczech; Praktyczne pogadanki z radjotechniki 
pod redakcję Dr. B. Lipińskiego (Eliminowanie miej 
•cowej stacji nadawczej); Co o nas piszą...; Dalszy 
ciąg praktycznej metody nauczania się języka fran 
cuskiego (prof. Otner Neveux); Czystość odbioru 
(dokończenie); Wystawa Radjowa w Cieszynie; Cza

sopfsma; Odpowiedzi Redakcji i zwykły dział roa 
rywek umysłowych pod red. II. Eontany.

Zwracamy uwagę, że w tym numerze rozpocz\ 
la się 1 serja gwiazdkowego cyklu szarad. _  Nu
mer bogato ilustrowany zdobi na okładce podobiznt 
zasłużonego pionera radjofonji w Wielkopolsce 
^tarosty Kłosa. Cena tylko 50 groszyl

RADIO
PROGRAM NA WTOREK, DNIA 15 BM. 

WARSZAWA.
12.00 Sygnał czasu i komunikaty: lotnlczo 

meteorologiczny, Pat., oraz nadprogram. 15,00 
Komunikaty: meteorologiczny, gospodarczy, Pat 
oiaz nadprogram. 15,20—16,00 Przerwa. 16,00— 
16,25 Odczyt pt. Wydarzenia w Rosji z przed dzlo 
sięclu laty. Część 11 (z cyklu odczytów organlzo 
wanych przez Ministerstwo Spraw Zagranicznych) 
wygłosi dr. Stefan Lltauer. 16,25—16,40 Nadpro 
gram i komunikaty. 16,40—17,05 Odczyt pt. Ljf 
nlctwo w życiu współczesnem wygłosi pułkow­
nik Blelsunowskl. 17.05-17,20 Komunikaty Pat. 
17,20—17,45 Transmisja z Krakowa. 17,45—19,W 
Koncert popołudniowy.. 19.00—19.15 Komunikat 
rolniczy, 19,15—19,35 Rozmaitości 19,35 -20,00 
I ransmisja z Poznania, Odczyt pt. Dwory I pala 

co Wielkopolski (dział Krajoznawstwo), wygłosi 
di. Jan Kilarski. 20,00—20,30 Przerwa. 20,30 Kon 
cert wieczorny. W przerwie koncertowej biulc* 
tyn Messager Polonals w Języku francuskim. 22,0C 
Sygnał czasu i komunikaty, lotniczo meteorolo­
giczny, policyjny, Pat., sportowy oraz nadpro 
gram. 22,30—23,30 Transmisja muzyki tanecznej

POZNAŃ.
12,45-14,00 Koncert gramofony. 14,00 Noto­

wania giełdy pieniężnej. 17,00-17,25 6 lekcja 
zyka angielskiego, wykłada dr. Arendt lektor U- 
niwersytetu Poznańskiego. 17.45—19,00 Transmj 
sja koncertu z Warszawy. 19,00—19,10 Nadpro* 
gram 19,10—19,35 Odczyt pt. Kultura obyczajowa 
w ZygmuntowskleJ Polsce, wygłosi profesor dr. 
Pollak, 19,35—20,00 Odczyt pt. Dwody 1 pafaca 
v/ Wielkopolsce, wygłosi dr. Jan Kilarski. 20,00— 
20,20 Komunikaty gospodarcze. 20,20 Komunikat 
meteorologiczny. 20,30—22,00 Koncert operowy. 
22,00—22,20 Sygnał czasu. Komunikaty.

KRAKÓW.
12,00 Transmisja sygnału czasu, hejnału z wR 

ży Mariackiej I komunikatu lotnlczo meteorolog! 
cznego oraz koncert płyt gramofonowych. 17.20— 
17,45 Odczyt pt. Ekspedycja piska do Azji Mul4 
szejt wygłosi dr. Ludomir Sawicki, profesor Unl 
wersytetu Jagiellońskiego. 17.45—19,00 Transmi­
sja koncertu popołudniowego z Warszawy. 19,00 
—19,15 Transmisja komunikatu rolniczego z War 
S7awy, 19,15—19,35 Rozmaitości. 19,35—20,00 Od 
czyt pt. Upadek miast w ostatnich wiekach Rze 
czypospolitcj | los icli pod rządami zaborczeml. 
wygłosi Prledberg dyrektor gimnazjum. 20,00- 
22,30 Transmisja z Warszawy. 22,30—23,30 Trat 
smisja muzyki salonowej z restauracji Parlllon w 
wykonaniu orkiestry pod dyrekcją Adolfa Gó­
rzyńskiego,

Szpilka.

Z krzykiem wpada mały Moryc do pokoju ojca,
— Czego się tak drześz?
— Pojknęlem szpilkę!
— I to robisz taki gwałt. Masz tu inuę.

Przyjaciele.

— Czy możesz mi ,pożyczyć stalówkę?
— Chętnie.
— Masz dobry papier listowy?
— Owszem.
— Czy będziesz przechodził koło akrzynld 

listowej?
— Ihum...
— Poczekaj dwie minutki, zabierzesz list dbi 

mnie.
— Dobrze.
— A może masz znaczek pocztowy?
— Zawsze dla ciebie.
— Tak, teraz powiedz mi jaki jest adres Twej 

przyjaciółki, dobrze?

Żona i mąż.
— Odzież ja głowę miałam, kiedym się zga 

dzila eosłać Twę żonę?
— Mogę Ci to powiedziećl Na mem ramieniu.

Szachista.

— urala dziś w klubie kobieta, *—• wygrab 
wszystkie partje. Przytem jaka ładna. A co za kom 
binacjelll

— Kobieciarz z pana radcy. Ale że też pan 
zaraz podpatrzyli

Dzisiejsze panny,

— Jaka pani dziś blada, panno Zosiu!
— Niechże mi pan coś powie, abym się żaru 

mieniła.

Węgiel polski w Austrii



KRONIKA
Kalendarzyk rijrm. katol.

Dziś Leopolda Getrudy 
Jutro Edmunda (Jtniara

Kalendarzyk ełowiafiekir
Dziś PrzybyslaW
Jutro Radomir

Słońce: wschód 7,23 zachód 4,06 
Księżyc: wschód 10,04 zachód 1,51

Dulurna apteka
Od 12 do 18 listopada rb. włącznie APTEKA 

pod ORŁEM.

DUZur lekarski
— Nocny dyżur lekarski pełni z dnia 14 na 

(15 bm. dr. Pawlak, nocy następnej dr. Sikorski.

Temperatu
Dziś rano termometr wskazywał 1 st. mrozu 

(-1 st. C.)

Mino Pałac Bzis premiera

W PnoKIMHR NOC
W roli «2l. Reg nald Denny

Kino „Saloli" DziS premiera!

CYRK JIM4 A

Komenda Policji Powiatowej w Inowro­
cławiu teidonuje nam co następuje.

W ’es.e, medal.ko majęim,... Kaczko- 
wo pod Gniewkowem znaleziono w ubiegłą 
niedzielę rano trupa z roztrzaskaną czaszką
i, odciętem uchem, w którym rozpoznano cie­
ślę Fryderyka Hermanna, zamieszkałego w 
Łukaszowie powiat Inowrocław. Rana po­
chodzi od silnego uderzenia tępem, częścio­
wo ostrem narzędziem. Zamordowany liczył 
52 lata i stale zamieszkiwał w Kaczkowie po­
wiat Inowrocław. Natychmiastowe docho­
dzenia policyjne wykazały, że Hermann zo­
stał zamordowany w sc-botę wieczorem 
(około godz. 10-ej> w czasie, kiedy wracał 
od pracy do domu. Pozatem śledztwo wyka­
zało, że zamordowany w sobotę dostał pie­
niądze (tygodniówkę) j wyszedł do miasta 
celem zakupu pewnych sprawunków, które 
miał przynieść do domu. Z otrzymanej sumy

Katowice (A\V) 13. 11. Wczoraj 
zdarzyły s ę dwa nieszczęśliwą wypadki w 
Królewsk ej Hucie w hucie „Król" — gdy 
roboto k Paweł Jończyk lat 19, przechodzi! 
obok aparatu doprowadzającego powietrze 
rozgrzane do wysok cli pieców na skutek 
siln ę zgęszczonego powietrza o temperatu­
rze 700 stopu Celzjusza zostały wysadzone 
drzwi aparatu, z którego buchnęło zapalo­
ne powietrze — zamień ajjc n eszczęśliwego 
chłopaka w jeden slup ogn a. z którego po 
kilku sekundach pozostały jedynie zwęglono

dramat cyrk wr
Początek o 6 45 I 8 45 wlecz.

Homnnihahi
- Z życia Kola miejscowego TNSW. We wto 

rek 15 bm. o godzinie 5 po południu w sali kon­
ferencyjnej gimnazjum państwowego odbędzie się 
plenarne zebranie członków Kola Iow. Nauce. 
Szkól Średnich I Wyższych z następującym po­
rządkiem dziennym:

1) Odczytanie protokółu: 2) Sprawozdrm 
te zjazdu prezesów Kół Okręgu Poznańskiego; 
8) dyskusja: 4) Sprawa odczytów i zabaw; 51 
Wolne wnioski.

— K’no PAŁAC wyświetla dziś niebywała ko- 
i icdję w 8 aktach pt. „W PRZEDŚLUBNA NOC" 
Role główne kreuje para niezrównanych komi­
ków amerykańskich, urocza MARfON NlXoN o- 
raz przedstawiciel beztroskiego humoru I tężv 
zny życiowej a teinsamcm pogromca wszystkich 
(dotychczasowych komików. REGINA! D l>ENVv 
Oprócz tego nadprogram. Dziś o godzinie 4 po 
południu przedstawienie szkolne.

— Kino SALON. Począwszy od dziś wyświe 
tlany będzie tylko trzy dni wielki dramat cyrko­
wy pt. „CYRK JIM*A‘*. W roli t'ti!’owej urnc/a 
BRENT I ADELANI MIGLIAR. Nadprogram wy- 
Kmlenlta komedja pt. ..SZEWC I KAI IF" oraz z 
„KRAINY LODOWCÓW ALPEJSKICH" (natu­
ra). Początek o godzinie 645 I 8.45 wieczorem.

Z m*asta I okoiicu
— Czyj koń? W m ijctnoścl Ostiowo pod 

Gniewkowem przytrzymano konia, którj' chodził 
po polnch bez opieki. Właściciel może się ;c 
niego zgłosić do komendy tamtejszego posterun 
Lu policyjnego, względnie do komendy policji po 
■wistowej w Inowrocławiu.

— W Kolekturze Jana Helnrlchta w Inowro 
cławlu padły w 1 I 2 dniu ciągnienia I kłosy |ft 
Loterjl Państwowej wygrane na następujące nu- 
mera: 1199: 16598; 17304; 41497; 109972; 1099*3, 
109980; 109995; 116753; 116760; 116795.

— Zarząd Czerwonego Krzyża — oddział w 
fnowrocawlu składa serdeczne podziękowanie 
wszystkim, którzy przyczynili się do uświetnienia 
kiermaszu, szan. gościom za liczne poparcie szła 
thetnego celu I wszystkim ofiarodawcom tak z 
miasta jak i ze wsi za przesłanie licznych fantów 
l darów do bufetu.

Szczególnie dziękujemy paniom za łaskawą 
pomoc w wszelkich przygotowaniach kiermaszo 
wych, p. Pr. Dźwikowskłemu za bczlnteresowre 
postawienie kiosków, również p. Czabańskiem > 
y.a wypożyczenie porcelany l nakryć oraz p. 
Antczakowej za dostarczenie drzewek do deko- 
tacjl wll. - W miejsce biletu I darów na bufet 
irtożyfl pp. Hoppowlc z Listkowa 20 zł I pp. Ko­
złowscy z Pławlnka 20 zł za co serdeczne Bóg 
rafiać. Zarząd Czerw. Krzyża.

— Za opilstwo doprowadzono w dniu wczo- 
t.ijssym do aresztu K. Sz. z Inowrocławia.

— śnieg. Dzisiaj rano w Inowrocławiu spadl 
Hrabny śnieg. Temperatura mocno oziębła.

— Kradzież roweru. Ostatniej soboty o go­
dzinie 12 w południe nieznani sprawcy skradli 
rower męski z sieni Magistratu (pierwszy budy­
nek), Poszkodowanym jest p. Szczepan Stacho- 
u Ink.

Wartość roweru wynosiła około 150 zł. Za 
głeMcktml policja wszczęła dochodzenia.

Z posiedzenia Rady Miejskiej
Komsja uzdrowiskowa. — Odrzucenie 2wniosków Rady M. — wydzierżawienie 
Parku Miejskiego. — Subwencja na Narodowy Uniwersytet Robotniczy. Zlikwidowa­

nie składu przyborów elektrowni i gazown.

Sobotnie posiedzenie Rady Miejskiej za­
gaił krótko po godzin>e 6 ej po poludn u 
przewodniczący p. Le»artowski, który poda* 
potem do w adomośc; Rady że utworzono 
w mejsce komisji solankowej, komisje uzdro 
wiskową, że Magistrat nie przychylił się do 
ostatniej uhwały Rady Miejskiej o wytoczę 
»ie odpowiedzialnemu redaktorowi ,,Dzień, 
nika Kujawskiego procesu o artykuł pt Rad 
n’ w laz encc, i wreszcie, że w" osk* Draff- 
kego i Staregobrata Magistrat n‘e uwzględ­
nił ze względów zasadniczych.

Po przeczytaniu i przyjęcTi protokółu 
ostatniego zebrania przystąp" ono do obrad.

Po obszernej i ożywionej dyskusj uchwa. 
łono wydzierżawić Park Mietek* p. Bończa­
ków',, stołowemu z hotelu Basta, dalej u 
chwalono sprzedaż gruntu mieisktepo pod 
kośc ół w Mątwach za sumę 10()0 zł. za 
morgę. Przeszedł lakże wniosek o uchwale­
nie wydzierżaw enia gruntu miejskiego przy

Z przebiegu „święta młodzieży“ 
w Inowrocławiu

Uroczyste Nabożeństwo. - Akademia. - Przedstawienie teatralne

Wczorajsze uroczystości, związane z 
wielkiem świętem młodzieży urządzanem co­
rocznie przez inowrocławski Okręg Stowa­
rzyszeń Młodzieży ku czci św. Stanisława 
Kostki, wypadły jak najlepiej.

O go-dz. 10-lej przed południem zgro­
madziły się przed kościołem św. Mikołaja li­
czne organizacje młodzieży i Przysposobienia 
wjeskowego oraz szkoły, by uformować się 
w wspaniały pochód ze sztandarami, którv 
przy dźwiękach orkiestry 59 p. p., pomasze­
rował do kościoła N. Serca P. Jezusa na uro­
czyste Nabożeństwo.

Mszę św. odprawił ks. Nawrot, a pod­
niosłe i treściwe, dostc-sowane do uroczystoś­
ci kazanie wygłosił ks. dziekan radca Kubski. 
Podczas Mszy św. wykonywał pienia religij­
ne chór kościelny z towarzyszeniem orkiestry. 
Przy końcu Nabożeństwa odśpiewano współ 
nie „Boże coś Polskę", poczem ruszono / 
kościoła znowu w pochodzie na wielka sale 
Parku Miejskiego, gdzie krótko po godzin ę 
12-tej rozpoczęła sie uroczysta Akademia.

Na wstępie odegrał pirknie dwie rzeczy 
liczny zespól rkiestry gimnazjalnej pod ba­
tutą p. prof. Kadleca, poczem z gaił Ak.i- 
demję podniosłem prz mówieniem Patron 
Okręgu ks. proboszcz Jaśkowski. * i, 

Straszne mortotw pod OiiiaMwcm
Zemsta czy napad rabunkowy? w pogoni za morderca

Zginęli przy pracy
Dwa wstrząsające wypadki w Król. Hucie

ulicy Małej Andrzeja p. Woźniakowi za 750 
zł. rocznej dzierżawy.
wencję "a Narodowy Uniwersytet Robotni­
czy, wypłacenie jednakże ma nastąpić po 
wyborach do Sejmu, ażeby kapitału nie u 
żyto na agitację partyjną.

Po obszernej dyskusji odrzucono wnio 
sek o uchwalenie wynagrodzenia p. sekre 
tarzowi Kruszinowi za 30 letnią służbę, 
zaś Wniosek o wynagrodzenie starszego książ 
kowego p. Runowskiego za prace wykonane 
poza godzinami służbowemi, odroczono do 
ukończenia badań rachunków.

Nakopiec przeszedł wniosek kupiectwa, 
podpisany także przez 12 radnych o zlikwi 
dowanie składu przyborów elektrowni i ga 
*owni przy ulicy Toruńskiej pod warunkiem 
że zamkniecie nastąpi 30 grudnia 1927 r. i 
podobny skład na innein miejscu nie będzie 
otwarty. ,

O godzinie 8 min. 30 wieczorem posie 
dzenie zamknięto.

Po ożywionej dyskusji uchwalono sub

Generalny sekr. Okr. p. K. Borowski 
dal krótki rzut okna na pracę Okręgu.

Następnie wręczono dyplomy zawodn • 
kom — zwycięscom z zawodów okręgowych 
z dnia 10 lipca 1927 r.

Piękny i treściwy, połen głębokich myśli 
referat, wysłuchany z wielką uwagą, wygło­
sił ks. prof. Marlewski.

Dalszy program akadeinji wypełnił pięk­
nie wykonany śpiew szkoły Panny Marii pod* 
batutą nauczyciela p. Gryczki i szkoły Wy­
działowej żeńskiej, dalej 3 piękne deklamacje, 
z pomiędzy których na wyróżnienie zasługuje 
deklamacja jednej z uczenie wyższej klasy 
gimnazjalnej.

Na zakończenie odśpiewano wspólnie 
„Boże coś Polskę".

Udział starszej publiczności w Akadem- 
ji nie był niestety liczny. Przeważała mło­
dzież. Obecni byli między in. inspektor szkol­
ny p. Nowakowski oraz kierownicy szkól.

Popołudniu i wieczorem urządziło ino­
wrocławskie Towarzystwo Mlodz. w Parku 
Miejskim dwa przedstawienia teatralne 
Odegrano krotochwilę w 3 aktach z tańcami 
i śpiewami p. t. „Stary piechur i jego syn hu­
zar" Ora wypadła dobrze Wykonawcom 
należy się szczere uznanie. Publiczności bar­
dzo dużo

I pieniędzy za pracę w ciągu tygodnia, po 
I załatwieniu zakupów w mieście, Hermanowi 

zostało 3 złote i l;:'.ka groszy. Załatwiwszy 
wszystko w Gniewkowie Hermann wsiadł 
na rower i ruszył ku domowi. Trzy kilomet­
ry od Gniewkowa został przez nieznanego 
dotąd sprawcę napadnięty i zamordowany. 

Przy żwirkach znaleziono rower, plecak 
z zakupami oraz 3 złote i kilka groszy, które 
mu pozostały po załatwieniu zakupów. Her­
mann osierocił żonę i 7 dzieci.

Po nadejściu wiadomości do Inowrocła­
wia o morderstwie pod Gniewkowem, ko­
mendant policji powiatowej p. Kamieniecki 
wraz z przód, policji śledczej p. Lehman­
nem wyjechali samochodem na miejsce wy- 
padku, gdzie rozpoczęto energiczne docho­
dzenia. W dniu dzisiejszym zwłoki Herman- 

| na zostaną przewiezione do kostnicy w Ino­
wrocławiu.

| szczotki. — W drugim wypadku 
niejaki Ignacy Tomala w chwi­
li mijaifa wózka odwożącego blck rozpa­
lonego żelaza do walcowi potracił tak nie- 
szczęślwe wózek, że ieden ogromny blok 
spadl na ziemię przygniatając mu nogi. — 
Omdlały z ogromnego bóle robotnik upadl 
ilieszczęśl w e twarzy na rozpalone żelazo 
i spalił się żywcem. Tragiczne te wypadki 
wywołały wśród robotn ków w clkie przy­
gnębień e, Tomala osierocił żonę i kilkoro 
dzecl. —

Pozar na ulicy świętokrzyskiej
Ogień został podłożony(?).

Przedwczorajszej soboty, o godzinie 18,30 
syreny fabryczne zaalarmowały miasto. Wkrótce 
potem rozbiegła się po mieście wiadomość, że 
pali sie dom p. Oórnego przy ul. świętokrzys­
kiej. Na rogach ulic rozległy się trąbki stra­
żackie. Niezliczone tłumy zaczęły biec w kie­
runku ulicy Poznańskiej. Paliła się w podwó­
rzu szopa, która należała do posesji p. Górne 
go. Niedługo potem na miejscu wypadku zja­
wiła się straż pożarna. Dzięki energicznej akcji 
ratunkowej zgromadzonego tłumu i straży po­
żarnej ogień zlokalizowano. Spaliła się do­
szczętnie szopa, w której znajdowały się karto­
fle, słoma, siano i inny martwy inwentarz. 
Szkody niewielkie; ponosi je Ubezpieczania. 
Ogień prawdopodobnie podłożono.

Gościnny występ Teatru Wcjsk. 
z Grudziądza

Ostatniej soboty zjechał do Inowrocła­
wia Teatr Miejski z Grudziądza, wystawia 
jąc popołudniu na scenie Parku Miejskiego 
dramat historyczny pt. „Obrona Częstocho­
wy".

Publiczności było dość dużo. Wieczo­
rem ten sam zespół wysławił w Parku Miej 
skim świetną komedję Montgomerc^ego w 
3 aktach pt. „Dzień bez kłamstwa".

Artyści wywiązali się ze swych ról wy­
śmienicie. Gra ich w niektórych momentach 
wywoływała huragany śmiechu Na przedsta 
Wlenie wieczorem publiczności przybyło 
mniej.

Wystawa Przeciwgruźliczna 
w Inowrocławiu

W dniu 15 bm. do Inowrocławia zjeżdża 
ruchoma Wystawa Przeciwgruźlicza; ekspo 
naty będą wystawione w Parku Miejskim, 
oglądać je będzie można od 16 do 18 bm 
włącznie w godzinach od 9 rano do 1 pc 
południu.

Wstęp dla dorosłych 50 groszy, dla 
młodzieży i szeregowych WP. 20 gr. Uczpio 
wie i dzieci szkół wydziałowych i powszech 
nych w towarzystwie swych nauczycieli mają 
wstęp wolny.

Pp. urzędnicy państwowi i komunalni 
mają wstęp po cenie zniżonej. Wystawę orga 
nizuje razem z Towarzystwem Walki z Gruz 
licą we Lwowie Poznańskie Towarzystwo 
ku zwalczaniu gruźlicy.

W dniach od 16 do 18 bm. Kino PAŁAC 
wyświetlać będzie specjalne obrazy naukowe 
miedzy innemi olbrzymi 6 aktowy wslrzą 
sapcy dramat społeczny pt. „W OBip. 
CIACH NIEWIDZIALNEGO WROGA"

Akcja o niebywałem napięciu drmnatycz 
nem na tle grasowania zarazków gruźiie? 
wśród ludzi nieuświadomionych.

Kto ceni zdrowie i radość życia i prag 
nie je zachować — musi koniecznie zobaczyć 
ten film. Dodać należy, że bilet wstępu na 
wystawę przeciwgruźliczą w Parku Miej­
skim upoważnia do wstępu na przedstawię 
nic kinematograficzne.

Kino PAl AC dla starszych, KinC 
SALON dla dzieci szkolnych. A zatem parnię 
tac: tylko od 16 do 18 listopada wl rznie 
można zwiedzić wystawę i zobaczyć ciekawy 
film.

Na uboczu.

Carat Icikc.i
Kucharki codzień rano obwieszczają nio- 

howo: To zdrożało, tamto zdrożało, tamto ma 
zdrożeć od soboty, a to od jutra... A co sta­
niało: guziki, guziki.

A komisja do zbadania zmian kosztów u- 
trzymania przy Głównym Urzędzie statystycz­
nym ustaliła, że w październiku koszta utrzy­
mania wzrosły tylko o 1 procent, a przecie) 
wedle aktualnego przysłowia „wszystko idzie 
świetnie, tylko nie wiadomo, dokąd". Tedy je­
żeli idzie świetnie, to czemu jednak drożeje? 
Choćby tylko o jeden procent!

Ale czy tylko o jeden procent? Otóż w 
grupie opalowej jest wzrost o 2,7 procent, w 
żywnościowej niby tylko o 0,6 procent, no. a 
w grupie potrzeb kulturalnych to wszystko 
zniżyło się o 0,1 procent, tak coraz mniej po­
trzeb kulturalnych odczuwa poczciwa ludność.

Ale czy ten 1 procent obliczono rzetelnie? 
Otóż ..Robotnik" i w to powątpiewa i w no­
tatce o ..Czarnej Magji" przy obliczaniu dro­
żyzny pisze:

„Od dłuższego już czasu przy obliczaniu 
wzrostu drożyzny stosowana jest jakaś czarna 
magja — wszyscy bowiem odczuwają powolny, 
lecz stały wzrost drożyzny, który w każdym 
wypadku jest wyższy, niż wskazują obliczenia 
komisji do badania zmian kosztów utrzymania. 
Podawanie niższego wzrostu drożyzny, niż 
jest on faktycznie, bynajmniej nie zatrze faktu 
wzrostu drożyzny, ponieważ szerokie masy 
odczuwają to najlepiej na własnych kiesze­
niach".

Wszystko zresztą idzie świetnie. Tylko, że 
nikomu nie wiadomo właściwie — dokąd, za­
uważa słusznie „Gaz. Warsz. Por,".



uroczystość żudowska w Łucku
W dniu 6 bm. odbyła s:c w Łucku uro­

czystość żydowska z racji dzies ętej rocznicy 
ddrlaracji Balfoaia w sprawie państwa ży- 
dow&k ego.

Uroczystość zapoczątkowały dz ękczyn- 
ne modły odprawione w miejscowej syna­
godze. Następu e ad lioc zorganizowany po 
chód sjonistów łuckich z mlodz eżg żydów- 
ałąi nu czele, ruszył przez glówiui ul cę 111 a- 
ela. Na specjalnie ustawionej trybunie przed 
urzędem wojewódzk m zajęli miejsca pp. — 
Ointowt . Dz ewallowski. wicewojewoda 
wołyński, a nawet sam wojewoda p. Wl. 
Mech raczył również przez dziesięć m nut 
z (ego podwyższenia przyglądać s ę dz ni­
skiej defiladz e ł.ufców izraelskich Obok 
przedstawić el najwyższej władzy polskiej 
na Wołyniu, zajęli mejsce znani na Wołyń," 
adw. Rotfeld Wilhelm, oraz słynny pośredn k 
w aferach łapówkowych dentysta Bromberg- 
Obaj wym enienj działacze żydowscy prze- 
niaw al do rozentuzjazmowanych tłumów 
żydowskich, wzjwajyc je do okrzyków na 
C2eść pana Premjera.

Po przemów eniach orkiestra żydowska 
najp erw odegrała hymn sjonistyczny, a na- 
ster u e hvmii państwowy.

Zarząd Cukrowni Kruszwica
ma zaszczyt zaprosić PP. Akcjoniirjuszów

na roczne Walne Zebranie
ma ace s ę odbyć

ilnia 30 listopada 1927 r.
o godz. 3 I pół po południu w pokoju Dyrekcji Cukrowni Kruszwica

w Kiaszwi y.
Porządek obrad

1) Przedłożenie sp awozdania, bilansu oraz rachunków zysków I strut 
na rok obrachun owy 19 6 27.

2i Uchu atonie podziału czystego zysku.
7 V-<- !e.,cn,e Pokwtowania Zarządowi I Radile Nadzorczej.
4» ybór czl. nka do Redy Nadzorczej.
6) Wybór rewii ,ów rachun ów

w : ’ Zek.->-. u upiawmonym do glosowania jest każdy ukcjo- 
'•’/ ■' " rr z ■ ned’nżenle akcji lub też Uó y zde-

3 ■c>e nń óżnie- na 3 dni p zed Walnem Zebraniem, to jest 
au unia 27 bMoaada włącznie w jednym z następujących miejsc:

a) w kasin naszego Towarzystwa,
b) w Ranku Cekrownlciwa w Poznaniu, 
cl w Banku Ludou rn w nowiocławiu,
d) w Banku Djrection der Diskonto-Gesellschaft w Berlinie.
e) w Ranku Directkm der DLconto-Gesellschaft w Poznan u. 
Kruszwica, dnia 31. października 1927.

Oświata ludu dokona cudu! Inowrocław
Król. Jadwigi nr. 38

Teł. 860. 192.

(2455)

w składnicy sukna

L.KaDela

i?

0

OfitOM DROBNE
W tym dziale ogłoszeń 
obliczamy milimetr 

tylllo 8 greszy.

tf. Nowakowski Nast.
Handel delikatesów i win.

Zaginął
mi koń maści czarnej 
z gwiazdką na czole.

Smalec wieprzowy ameryk za »/, kg lt«e zł
STsi’ec do pieczenia „ ,, 145

W wyborowych mle-,, .......... i .
i i (UczciWegą znalazcę pro- sznnknch poleca |s2ę zn wynagrodzeniem

Telefon 12

Wojdal, pi 
którą nin

Doniosłe to przys.owie w czyn wcielone być winno 
w Polsce odrodzonej. Jak pusto I nudno jest w domu, 
flizie żadna cazeta nie dociera, a jakim blaslrem 
promieniuje dom, fldzie flezeta swój dodatni wpływ 
Wywiera, Kto zatem nie jest dotychczas abonentem 
gazety naszej, pow.nien ją natychmiast zaabonować 
i wśiód swoich znainmych, pizy.aciół i kiewnych 
rozpowszechniać. Już od 15 bm wszystkie urzędy 
pocztowe I listowi po ws ach przy moją prz dplat

Papier pcrąaminowu
dla pp. Kupców, rzeźnihów l mleczarń

poleca po cenach 
konkurencyjnych

Drukarnia Mławska T l
Inowrocław.

Dostawa w dom. Dostawa w dom.

Uroczystość zakończono niezwykle spra­
wił? def lada młodych żydów klóręi przyj­
mował osobiście p. wojewoda Mecli

Do marsza żydowskim szeregom zagra 
n<> „My p erwsza brygada", a setki żydow­
skich kapeluszu lecęcyei, w.powietrze i okr?r 
ki: „n ech żyje wojewoda ’ wicewojewoda!,’ 
— śwadczyly o rii lości, jaka nasi sjoaislycz 
ni obywatele otaczaja pp Wl Mcclia i G'n- 
towta Dz ewallowskiego.

Cala ta uroczystość na społeczeństwie 
polskem wywarła nezalarfe wrażenie.

Adwokat i lekarz.
Adwokat do lekarza: — Nigdy nie miałem z 

wami, ludźmi od medycyny, nic wspólnego. Nigdy 
jeszcze nie zażyłem kropli lekarstwa i jestem zdrów 
ozy aniżeli 10 pańskich pacjentów razew wziąwszy.

Lekarz odpowiada: — To niczego jeszcze nie 
dowodzi! Nigdy w życiu się nie procesowałem i dla 
tego jestem bogatszy aniżeli 2d-cli pańskich klien 
tów razem.

Puch w towarzuslwach
— Tow. Zjednocz. Przemysłowców. Zebranie 

odbędzie się w poniedziałek dnia 14 bm. o godz.

MA 

irtił 

na ubrania, 
palta, 
ulsfrii, 
burhl, 
spodnie lid.

Pisarz Cr _ ~
elew gospodarczy po­

trzebny zaraz. 2692'
Majętność Plawinett'

pow. Inowrocław.

Osoby
rózgi szające niepra­
wdziwe a uwłaczające 
mojemu honorowi Wieści 
łącznie z sprawą policji 
trrmisl.iejp eciwkonie- 
jakiemn Henrykowi Le- 
v ardowsbiemu, rzekomo 
redaktorowi zc Lwowa, 
pociągnę do odpowie­
działo ścl Jadowej, nie 
mam bowiem z ta sprawę 
jakoteźzisobnikiemtjn' 
poza podobieńs.wem na­
zwiska („r' i „n‘ ) n •■ 
wspólnego. Henrvk Le- ; 
wadowski, Dj.ektor 
Wydawnictwa Instytutu 1 
omocy N. "ko.iych we

Lwów e, rodem z Szcze- i 
pankow.1 (|»qui ) k7u4 :

i

S wieczorem w Upiciu pod Lwem (dolna salki). 
Lprasżn się o liczne przybycie 
(2664) Zarząd.

— Zebranie TowarayMwa Kobie! Praeulacjcli 
w handlu I przemyśle „ZGODA" odbędzie się |u 
Iro w wtorek o godzinie 7,30 w Ochronce 
<2™) Zarząd,

— Stowarzyszenie Urzędników Państwowych 
Samorządowych 1 Komunalnych. Wycieczka do 
Janikowa celem zwiedzenia cukrowni odbędzie 
się w sobotę, dnia 19 bm.

Wyjazd z dworca Inowrocławia o godzinie 
14,28 i tamże przed wyjazdem należy się zgłosić 
do zarządu w celach ewidencyjnych.

Zarząd.

i 
i

100
100
100
100

dolar ani. 
funt ang.
fr. franc.
fr. szwajc. 
mk. niem.
guld gdańskich

Bank Polski
płacił w dniu 14 listopada 1927 roku

881
432 t

34 85
171 15
211 23
172,52

zn.

Obwieszczenie!
Posad:, „wiceprezydenta" wakuje przy Mag/ 

stracie w Inowrocławiu.
Reflektanci, którzy ukończyli studja prawni­

cze, złożyli państwowe egzamlna I posiadała od 
powlednia praktykę, zechcą swe wnioski z dołą­
czeniem życiorysu I świadectw przesłać do Ma 
glstratu do 15 grudnia 1927 roku.

Uposażenie reguluje się podług grupy VII. 
Ustawy z dnia 9 października 1923 roku o upo­
sażeniu funkcjonarjuszów państwowych I wojska.

INO\VROCLA,W dnia 28 października 1927 r.

MAGISTRAT:
(—) Dr. Krzymlńskl.

Dr. St. Mierosławski
powrócił.

Przyjmuje od 9—12 I 3—4 po poi.

5jPI ANIN
M przez aity;*tów uznane, piemiowane /y q, 

ilohni i ii *■ <1 n i e sit •' "h"i'złudni
kupuje się naik< rzystniej 2<w))

)J w Centrali Pianin 
IIIMItUII'**** - --------••••••••iii...... '.....................

Bydgoszcz
ul. Pomorska 10. - Telefon nr 1738.

((

OO. w 

____________________________________ ....

Nadeszły świeże towar gł 1 
; które polecam me, Szu. Klijentell po cenncli J 

bardzo korzystnych.

-"a ” "
Ślrihle matjasy tow. wyborowy sztuka 12 rf? 

au i nnkirin i i... . 1a« .i palona
KfMao holendersk o 
Sjron (krojde) 
Mydło Jeleń-Schlchta 
Mydło Mixa

za ■ 8 kg. 8 ”
45 ,
70

2 30 zł
•r '/•» 
za kilo _ .
kawałek 48 gr

Drągi
s snowe I klasy zdrowo 
o'O-te kurów .ne oraz 
rą owinę śwl- ż. go cię­

ci.. 7d it a na wszelki u- 
żytek gospodarzy dos­
tarcza Wag-m-iWo Hurto­
wnia D zi wa Wlaiysłi.w 
'< yinsbi Soiec Kujawskł 
t lef n 18. 2468

40 mórg
( pszenno-buraczane) zie­
mi zabud Wania masyw.

i wiele innych. 2770

B. Bukowski, Powrodaw,linek 1. < . , „ ..........
linleócle,°C2 konie żywy

. —_______ m----- ■■ *"‘ - l| n,nrftG.. ifiulnnln bn■— i li 'IIMWI ill,an||i|i jl. martwy inwenta:/. ko-
Jlr ,rzystnie z powodu wy- 

KozłowiczKról. Jas r. a,. Narożnik Rynku) Iw/KoXnlew>ki. kio- 

iel' hn wyborze wszelkie wyroby BiVVroclaw, ul św. Mikołaja 
ze złota i srebra: 1577 F ł|r> <*• 2700

I Na sezon 
-Ijesienno-zlmowy wyko* 
■inuję: suknie, płaszcze, 
B|kns|,umy i nitra według 
E(najnowszych źiirnali. pod 
» gwarancja dobrego kroju 

i po cene.h p. zystep- 
nych. M. b.eie czyńsna, 

,Sol mkown (.6 p. 2i!>8

Inowrocław, K.
Polecam w wieP

ze złota i srebra: '157*7
legnie’, zegary i budzi M pod' ilkol gwa ancją 
0p»yHa« szkła cylindryczne, pereskopiine, 
nnmowsze fasony ol;u'ar i bino.Jń Sziitofe 
•lę szli la w do -u według nr /.episów IrkarsK ch 
Zawsze tnammiskbidzicu lelki wybór brylantów 

złotych ciężkich nu-' kich zegarków.

Ceny wyjątHowu korzystne.

Giełda zbożowa w Poznaniu.
Kołowania oficjalne a dnia 0. li. 27.

Warunki i haudol hurtowuy, banko stada zala ł 
ładunki wag., dost, zaraz za 100 kg,

. . 3B.2S-39,25

. . 46,25-47.25

. . 33.00-35 00

.$ • " 4950-4.<60
32.76 H4.5O 

stand. 0() ()0— 5b.25 
„ 66 75 - O 00
„ 70.(10 72 00
. 26 50-27,50
. 25.50 26,50
. 59.00-65,03

4>00 -53,-10 
. 63.00 - 87.1/0
. 6,45 6.7(1

5,70-5,90

Zyto nowo ,
1‘szonlca nowa 
jęczmień targowy . 
Jęczin eń biuw.uowy. 
Owies nowy
Mąka Żylina 65 proc. wl. w

•• .< 70 „
Mąka pszen. 65 „ „
Ouęby żymio ,

., pszenne . . ,
Rzepak . ,
Groch polny , ,
Groch wiktoria 
Ziemniaki himilne 
Ziemniaki fabryczno 10 proc.
Uwapl: Usposoblenlo ogólno spokojno

Uwagi ogólne: Ceny oznaczone sę trans 
•akcyjne, ceny bez gwiazdki są inormacyjne, czyli 
wypośrodkowane na podstawie uieoficjalnych trans 
akcyj.

Sta ud ar ty: a) na żyto poznańskie i po­
morskie waga 693.5 gr. (117,5 I. w. h.) b) na 
pszenicę poznańską i pomorską waga 747 gr. 
(126.3 f. w. h.) c) na jęczmień browarowy pozn. 
i pom. waga 671 gr. (113,3 I. w. h.), d) na jęcz­
mień przemiałowy jwzn. i pom. waga 640 gr.

n—
Droga | 

dobrobytu J

prowadzi
Dział

Szeroko roz powszech- 
nlonym i

poprzez 
ogłoszeń

poczytnym

221pod ndr. Linii Walter 
Nowawieś-Wielka, pow.

Zgubiono 
książeczkę wojskową „o 
nazwisko Knjnwa Leon, 

pow mowrocław 
. iniejszem imie- 

wużn am. i.ul

Gospjdarsiwo 
około 3- 0 mórg ziemi 
pszenno - buraczanej w 
tem staw rybny łą.a z 
torfem, bi dynki masjw. 
dom mieszkalny o 7 po­
kojach kuchni i t. d. dom 
dla robotnik w, żywy i 
martwy inwentarz kom­
pletny. Szosa, 97.< oln, 
Kościół w miejscu w o- 
kolicy Mogilna na ko­
rzystnych warunkach na­
tychmiast na sprzedaż 
cena podług ugody. Adr. 
wskaże eltsp Dziennika 
Kujawskiego. '2695

Składu
W większej miejscowości 
z kiku morgami ziemi 
lub piekarni poszukuję 
celem kupna. Zglosz. 
plśm. z podaniem ieny 
i wpłaty do eksp. Dzień, 
Kujawskiego. 2691

Okazyjnie
do sprzedan a tanio:ko* 
zuch długi i duży (Para­
ny diibleny) kryty suknem 
w dobrym stanie, koc na 
baronach i radio dwu- 
lampkuWe. Ulica Panny 
Ma' ji 4. II. p. od godz. 
lu. do 2. 1649

4 Kanapy 
stare, ale w dobrym fa­
nie, kilka ; tnlów i różno 
rze zy na sprzedaż. Św. 
Mikołaja 15. ’..jo2

Kapelusze
filcowe i aksamitne, s ,’e* 
l.ry, trykotaże mę. kie, 
damskie i dla dz.k* i, 
pończoch', ska. )cly, 
wcina na pouczocliy, 
Sżale Wf'nim'". clmt iiti, 
getry, bielizna, kołnierzy­
ki, matę ..-dy m. skie I 
damskie aksamity do 
prania, manszesóy, bar- 
c' any, poleca po cannch 
fabr. W. C. Biegański. 
Inowrocław Król, jadwigi 
15 Hotel Basta) : 627

Dwj pokoje
dla dwuch panó v z o- 
so mem wejściem do Wy­
najęcia. Ul. Sz.yinborska 
nr. II. 2(4)6

Panienki
do nauki użycia kr x- 
cz\7.ny damskiej, re- 
go kroju i białej bielizny 
mogą się zgłosić. ’ oza- 
miejscowe przyjmezcał­
kowitą stancją. M. Swler- 
czyńska, Solankowa 56, 
I. ptr 266®

Dziewczyna 
która dobrze dotuje naj­
chętniej zamiejscowa po­
trzebna od I grudnia. 
Czerwińska, Król. JadW. 
nr. 37. 270^

Druki
wykonuje szybko

Brutala KoMU


